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Na wulkanie

N ow e naruszenie itranicy
Sam olot czeski nad terytorium  Miemisc

scyplinę, stanowi ona dostał ecz-ny, z którym liczyć się musi zaró­
wno Praga, jak i cały świat. Na 
kazem chw ili winno być obecnie 
dla Pragi przeprowadzenie zapo 
wiedzianego w tych dniach przez 
premiera Hodzę „in tegra lnego roz 
w iązania" —  przyznanie jak na j­
dalej idącej autonom ii. Niemcy 
sudeccy zachow ali w najpow aż­
niejszych godzinach, które prze- 
żyli od chw ili powstania państwa 

niezwykłą dy-

W  z w i ą z k u  z p i e l g r z y m k ą  a k a  
c l t m i n k ą  n a  J a s n ą  G ó r ę  „ W i e c z ó r  
W a r s z a w s k i* 4 d o n o s i :

W  czasie , p r z e m a r s z u  n a  J a s n ą  
G ó ro , r.n  t j r ł a .h  p o c h o d u  w y n ik io  z a ­
m ie sz a n ie  i b ó jk a .

W  m o m e n c ie  b o jk i  p a d ło  k i lk a  
s t r z a łó w ,  p r z y  m o śc ie  k o le jo w jm

PR a GA, 23. 5. O stateczne w y­
niki wyborów w C zechosłow acji 
przedstaw iają się jak  następuje: 
stronnictw a koalicyjne utrzymały 
m niej w ięcej sw ój stan posiada­
nia. Kom uniści ponieśli straty 
na prow incji, lecz w yrów nali po­
niekąd te straty w Pradze, gdzie 
za jęli drugie m iejsce za narodo­
wym i socjalistam i. Na ogólną 
liczbę stu mandatów narodow i 
soc ja liśc i zdobyli 26, kom uniści czeskosłow ackiego 
17 i socjal-dem okraci 14. Stron­
nictw a nacjonalistyczne utraciły 
8 mandatów. M niejsze stronnic­
twa poniosły całkow itą porażkę.
Lista H enleina zdobyła w Pradze 
3 mandaty i skupiła niemal 90 
proc. g łosów  na obszarach, za ­
mieszkałych przez N iem ców .

U b o lew a n ie
PRAGa , 23. 5. (tel. w ł.) —  W  

związku z  sobotnim  incydentem  
u Bern&rdstel m inister spraw za 
gran icznrch  Hodźa przyjął posła 
niem ieckiego w Pradze i złożył 
mn w im ieniu rządu ubolewanie.

W poniedziałek przedpołudniem 
wydarzył się now y wypadek na­
ruszenia gran icy. Na terenie Cze 
chosłow acji nad miasteczkiem 
W eipert ukazał się czechosłow ac­
ki sam olot w ojskow y, który nastę­
pnie przeleciał przez granicę n ie­
miecką w pobliżu Baerenstein W  
sam olocie, uzbrojonym  w karabin 
maszynowy, znajdow ało się dwóch 
iudzi załogi.

P o  dłuższym krążeniu na Bae­
renstein sam olot odleciał w kie­
runku Pressnitz, leżącego na te­
rytorium  C zechosłow acji. W po­
bliżu Pressnitz sam olot zwalił się 
na ziemię i ob jęty  został płom ie­
niam i. Pomim o w ysiłków , nie u- 
dało się uratować żadnego z p i­
lotów.

O d p r ę ź e iie ?
B E R L I N ,  2 3 . 5 . ( t e l .  w ł . )  Z  t o ­

nu j e d y n i e  p o j a w i a j ą c y c h  s i ę  w  
p o n i e d z i a ł e k  r a n o  p i s m  s t o ł e c z ­
n y c h ,  „ V o e l k i s c h e r  B e o b a c h t e r "  
i  „ E .  Z . a r a  M i t t a g * ' w y c z u w a  s i ę  
n a j w y r a ź n i e j  c h ę ć  o d p r ę ż e n i a  a t -  
m o s f e r y .  D z i e n n i k i  t e  c a ł y  n a c i s k  
kładą w  p i e r w s z y m  r z ę d z i e  n a  
p r z y g n i a t a j ą c e  z w y c i ę s t w o  N i e m ­
ców  s u d e c k i c h ,  k t ó r e  p o t w i e r d z o ­
n e  z o s t a ł o  p r z e z  w c z o r a j s z e  w y -  
b o y .  W y b o r y  t e  s t a n o w i ą  g ł ó w n y  
p u n k t  w y j ś c i a  d o  d y s k u s j i .

Artykuł redakcyjny „V otIki- 
scher B eobachter" wskazuje, że 
dzisiaj Henlein jest jedynym , u- 
prawnionym  wyrazicielem  opin ii 
Niemców sudeckich, a obecna je ­
dność i zw artość Niem ców sndec 
kich stanow i realny fakt politycz-

Słonecznie
P rz e w id y w a n y  p rz e b ie g  p o g o d y  w 

d n iu  d z is ie js z y m :
P o g o d a  s ło n e c z n a  o p r z e jś c io w y m  

w z ro ś c ie  z a c h m u r z a n ia  w  c ią g u  d n ia  
p r z e z  c h m u r y  k łe b ia s te , C ie p le j  (d o  
20  s t . ) .  ' —— juz..

Proces Codreanu
Przedstaw c ele prasy r .w  dawani przez palicie

B U K A R E S Z T ,  2 3 . 5 . ( t e l .  w ł.)

ną gw arancję — dowodzi dzien­
nik — że potrafią  oni również

jest za poważna, a kwestia winy 
jest zbyt wyraźna. W olę narodu J

W  d n i u  d z i s i e j s z y m  r o z p o c z ą ł  s i ę  
p r z e d  s ą d e m  w o j s k o w y m  p r o c e s  
C o r n e l u s a  C o d r e a n u ,  p r z e w ó d c y  
t .  z w . Ż e l a z n e j  G w a r d i i .  O s k a r ż o ­
n y  o n  j e s t  o  11  p r z e s t ę p s t w  z d r a ­
d y ,  z a t r z y m a n i a  i  o g ł o s z e n i a  d o ­
k u m e n t ó w ,  d o t y c z ą c y c h  o b r o n y

sw oją autonomię spełnić i pozy- ,nar° d° We^ p r z e c i w i i 0  . b e z p i e c z e u. -----------  Bf_i    .łamać przez terror policji, o tym stwu p u b l i c z n e m u  i o b u n t .tywnie wyzyskać. Dziennik zw ra­
ca się pod adresem Pragi, doma­
ga jąc się czynów. „C zęściow e lub 
połow iczne rozwiązania nie m o­
gą przyw rócić spokoju i porząd­
ku. Niemcy sudeccy oczekują, że 
strzały, które padły w Chebie nie 
pozostaną bez wrażenia. Sytuacja

powinien pam iętać również i Lon 
dyn*

B U K A R E S Z T ,  2 3 . 
P i e r w s z a  r o z p r a w a

5. ( t e l .  w l . )  
w  p r o c e s i e

C o d r e a n u  r o z p o c z ę ł a  s i ę  d z i ś  r a ­
n o  w  o b e c n o ś c i  n i e l i c z n e j  s t o s u n  
k o w o  p u b l i c z n o ś c i  o r a z  o k o ło  s t u  
d z i e n n i k a r z y ,  k t ó r z y  p r z e d  w e j ­
ś c i e m  n a  s a l ę  r e w i d o w a n i  b y l i  
p r z e z  p o l i c j ę .  P o s i e d z e n i e  z a k o ń ­
c z y ło  s i ę  o k o ło  g o d z .  1 3 - t e j  p o  o d ­
c z y t a n i u  4 0  s t r o n  a k t u  o s k a r ż e ­
n i a .  P r z e w i d z i a n e  j e s t  p r z e s ł u c h a  
n i e  ś w ia d k ó w ,  k t ó r y c h  s t a w i ł o  s i ę  
w s z y s t k i e g o  2 7  n a  o g ó l n ą  l i c z b ę  
1 1 7  z a w e z w a n y c h .

Czyja t o  ręka?
- r a

B o jó w k a  na pielgrzym ce
Objs w y  *  jzf.czen

Napastnicy zdołali zniszczyć zn a or  - 
(lość pism akademickich „Alma Ma 
ter” i ulotek ON R n, — tak, że mu­
siała interweniować p o lic ja .

I n f o r m a t o r  „ W i e c z o r u  W a r ­
s z a w s k i e g o "  n i e  z a u w a ż y ł ,  że n a ­
p a s t n i c y  b y l i  bojów ką s t r o n n i c ­
t w a  N a r o d o w e g o ,  c z ę ś c i o w o  u -

Z a a ta k o w a n i  n a le ż e l i  d o  g r u p y  O Ń K . m u n d u r o w a n ą .

Napad bojów ki S tro n . N a io d .
w e  L w o w ie

W  n i e d z i e l ę  d .  2 2  b  m .  w e  
L w o w i e  n a  z e b r a n i e ,  n a  k t ó r y m  
m i a ł  w y g ł a s z a ć  r e f e r a t  n a  t e m a t  
„ O  p r ą d a c h  ż y w o t n y c h  w ś r ó d  
p o l s k i e j  m ł o d z i e ż y  1 a k a d e m i c ­
k i e j "  b a w i ą c y  p r z e j a z d e m  j e d e n  
z  w y b i t n y c h  d z i a ł a c z y  k i e r u n k u  
n a r o d o w o  -  r a d y k a l n e g o  z W a r ­
s z a w y ,  w t a r g n ę ł a  w  l i c z b i e  4 0

l u d z i  b o j ó w k a  S t r o n n i c t w a  N a ­
r o d o w e g o ,  u z b r o j o n a  w  k a s t e t y  
i r z u c i ł a  s i ę  n a  p r e l e g e n t a .

T e g o  s a m e g o  d n i a  m i a ł  m i e j s c e  
n a p a d  b o j ó w k i  s t r o n n i c t w a  n a  
p i e l g r z y m k ę  j a s n o g ó r s k ą ,  z a ś  w  
p r z e d d z i e ń  z n o w u  n a p a d  n a  l o ­
k a l  N a r o d o w e j  P a r t i i  S p o ł e c z n e j  
w  W a r s z a w i e .

A k c j a
na rzecz „rozbitych

A . B  C "
” rodzin

C h o d z i  n a m  o p o m o c  d l a  e s a s o  
w o  „ r o z b i t y c h "  w s k u t e k  l e t n i c h  
w y j a z d ó w  r o d z i n .

R o d z i n a  c z y t a  w  c i ą g u  c a ł e g o  
r o k u  „ A B C "  i  p r z y z w y c z a j a  s i ę  
d o  p i s m a ,  g w a r a n t u j ą c e g o  c o ­
d z i e n n ą  s t r a w ę  w p o s t a c i  w i a d o ­
m o ś c i ,  p r o g r a m ó w ,  s e n s a c j i ,  o d ­
c i n k a  p o w i e ś c i o w e g o  i  t ,  d  t y m  
c z a s e m  w  o k r e s i e  l e t n i m  z p r e n u ­
m e r o w a n e g o  p i s m a  k o r z y s t a  t y l ­
k o  c z ę ś ć  c z ł o n k ó w  r o d z i n y ,  p o z o ­
s t a ł a  w s k u t e k  w y j a z d u  s k a z a n a  
j e s t  n a  d o r y w c z e  k u p o w a n i e

„ A B C "  w  m i e j s c o w o ś c i a c h  l e t n i ­
s k o w y c h  l u b  t e ż  n a  c z y t a n i e  i n ­
n e g o  p i s m a

A b y  t e m u  z ł u  z a r a d z i ć  w y d a w  
n i c t w o  w  o k r e s i e  u r l o p o w y m  t .  j .  
o d  1  c z e r w c a  d o  31 s i e r p n : a  
w p r o w a d z a  p r e n u m e r a t y  w i e l o ­
k r o t n e .

K a ż d y  d u t y c h c z a s o w y  s t a ł y  
p r e n u m e r a t o r  , a B O "  m o ż e  n a  o -  
k r e s  l e t n i  o p r ó c z  p r e n u m e r a t y  
z a s a d n i c z e j  ( z ł .  2 .3 0 )  z a m ó w i ć  
d l a  w y j e ż d ż a j ą c y c h  n a  u r l o p  
c z ł o n k ó w  r o d z i n y  d o d a t k o w ą  p r e

n u m e r a t ę  z a  c e n ę  z ł .  1 z ł. gr. 4 5  . 
w r a z  z  k o s z t a m i  p r z e s y ł k i .

J e ś l i  p r ó b a  „ A B C "  o k a ż e  s i ę  
p r a k t y c z n ą  b ę d z i e  o n a  k o n t y n u o ­
w a n a  i w  l a t a c h  n a s t ę p n y c h .

W n i o s k i ,  d o t y c z ą c e  p r e n u m e r a  
; y  d o d a t k o w e j  n a l e ż y  k i e r o w a ć  
d ó  k a n t o r u  „ A B C " ,  N o w y  Ś w i a t  
1 5  m . 1 t e l  2 2 4 - 5 0  l u b  do a d m i ­
n i s t r a c j i .  A ! . J e r o z o l i m s k i e  1 2 1 , 
t e k  3 0 9 3 3 . W y r a ź n i e  z a z n a c z a j ą c ,  
ż e  j e s t  t o  p r e n u m e r a t a  d o d a t k o ­
w a .

Łuna pżaivw nad Lubelszczyzną
Setki ro d zin  b e z dachu

K l k a s e t  tysiąc/ zło tyc h  s tr a t
L U B L I N ,  2 3 .  5 .  ( t e l .  w ł . )  —  
O d  s o b o t y  d o  p o n i e d z i a ł k u  

L u b l i n  i k i l k a  w s i  o k o l i c z n y c h  
n a w i e d z i ł a  k a t a s t r o f a l n a  w  s k u t ­
k a c h  k l ę s k a  p o ż a r ó w ,  k t ó r a  k i l ­
k a s e t  r o d z i n  p o z b a w i ł a  d a c h u  n a d

g ł o w ą .  S t r a t y  i d ą  w  s e t k i  t y s i ę ­
c y  z ł o t y c h .  D a w n o  n i e  n o t o w a n y  
w  t y c h  r o z m i a r a c h  p o ż a r  w  Ż ó ł­
k i e w c e ,  p o w i a t  k r a s n o s t a w s k i ,  
z a p o c z ą t k o w a ł  t r a g i c z n ą  s e r i ę  p o ­
ż a r u .

P r z e m a lo w a n y  „ O z o n
Ostatnie wystąpienia przy­

wódców „Ozonu" zawierają 
pewne, bardzo interesujące 
akcenty. Akcenty te są intere­
sujące nie dlatego, by były 
one oryginalne i nowe, ale dla 
lego, że po os (ani ich wypad­
kach spodziewać się można 
było akcentów zupełnie in­
nych.

Zjazd wojewódzki w Po­
znaniu, a następnie zjazd ra­
dy naczelnej „Ozonu" były te­
renami, na których wygłoszo­
no szereg zasad narodowych i 
antYsemickich. Zdezorientowa 
ny więc szary człowiek się py­
ta, co te akcenty mają ozun- 
czać, zwłaszcza, jeśli się przy­
pomni przepowiednie prasy 
n tym, że „O zon" idzie na le­
wo.

Niepodobna zrozumieć obe­
cnej sytuacji w „Ozonie", jeśli 
się nie weźmie pod uwagę te­
go faktu że odgrywają w nim

coraz większą rolę ludzie z 
„Naprawy". Wszak jeden z 
wybitniejszych „naprawia­
czy", p. Katelbach, był prze­
wodniczący m jednej z waży 
niejszych komisji na ostatniej 
radzie naczełnej. A przecież 
organizacja, z której wycho­
dzą „naprawiacze", tu organi­
zacja młodzieży narodowej. 
Jeszcze przed kilkunastu laty 
niektórzy z obecnych „nupra- 
wdaczj" głosili hasła nie nacjo 
nalizmu, ale w każdym razie 
neonacjonalizmu. To uie prze 
szkadzało im bynajmniej w 
ścisłej współpracy z różnymi 
organizacjami lewicowymi, 
jak dziś nie przeszkadza te­
mu, że „naprawiacze" w 
ŻŻZ-cie są głosicielami haseł, 
których by się mie powstydzili 
najskrajniejsi marksiści.

„Naprawa" jest organiza­
cją, klóra umie w sposób mi­
strzowski grać na różnych kia

wiszach ideowych, posługi­
wać się różnymi hasłami, byle 
wpływy „Naprawy" rosły j ro 
zwijały się.

W dzisiejszych wrarunkaćh 
„naprawiacze" wchodząc do 
„Ozonu", widzą, że jedyna 
szansa powodzenia leży w 
tym, by przyjąć ochronną bar 
wę nacjonalizmu. Dziś hasła 
narodowe mają niesłychany 
wpływr na masy Co wńęcej, 
dziś nacjonalizm jest w mo­
dzie, nie trzeba go więc przy­
krywać dodatkowym płaszczy 
kiem neonacjonalizmu W te­
orii, w7 mewie i w duchu trze­
ba być zdecydowanymi nacjo 
nSłistamr; a w praktyce m oż­
na oo|!'erać min Kośi iałkow.- 
skiego, który nie przeszkadza 
marksistowskim związkom za 
wodowym, lub min. Ponia­
towskiego, który patrzy przez 
palce na anlykościelne wystą 
pienia różnych organizacji

wiejskich.
Konieczność przybrania bar 

wy ochronnej jest tym wrięk- 
sza, że z „Ozonu" wwstąpiło 
szereg ludzi, głoszących otwar 
cie hasła narodowe. W  dzi­
siejszej atmosferze politycz­
nej walka z nimi jest możliwa 
wtedy tylko, kiedy się same­
mu zacznie głosić hasła naro­
do we.

Rozpoczyna się więc licyta­
cja. Licytacja w zasadzie po­
żyteczna, gdyz im wuęcej iu­
dzi szczerze czy nieszczerze bę 
die głosiło hasła narodowe, 
t\m prędzej hasła te zwyciężą 
w7 Polsce. Istotny zaś w phw i 
decyzję będą mieli ci ludzie, 
którzy nie tylko słowem, ale i 
czynem gotowi są przyczynić 
się do realizacji haseł narodo­
wych. Nacjonalizm w7 słowach 
w dobie dzisiejszej już nie \vv 
starczy.

J. K.

W  a k c j i  r a t u n k o w e j  w z i ę ł o  u -  
d z i a ł  2 0  s t r a ż y  o g n i o w y c h .  M im o  
b o h a t e r s k i c h  w y s i ł k ó w  s t r a ż y ,  n i ­
s z c z y c i e l s k i e j  s i ł y  o g n i a  n i e  u d a ­
ło  s i ę  p o w s t r z y m a ć .  P o  c a ł o n o c ­
n e j  w a l c e  z  r o z s z a l a ł y m  ż y w i o ­
łe m , o s a d a  s p ł o n ę ł a  d o s z c z ę t n i e .  
Z o s t a ł  t y l k o  k o ś c i ó ł ,  p o s t e r u n e k  
p o l i c j i ,  u r z ą d  g m i n n y  i  a p t e k a .

S p ł o n ę ł o  o g ó łe m  3 0  d o m ó w  w e  
w s i  o r a z  p o b l i s k i  m a j ą t e k  p .  W a l ­
c z a k a .  S e t k i  r o d z i n ,  p o z b a w i o n e  
d a c h u  n a d  g ł o w ą ,  b i w a k u j e  o b o k  
z g l i s z c z y .  W i e l e  o s ó b  u l e g ł o  p o ­
p a r z e n i u  p o d c z a s  a k c j i  r a t u n k o ­
w e j .  N a  m i e j s c u  z a w i ą z a ł  s i ę  k o ­
m i t e t  p o m o c y  p o g o r z e l c o m .  S t r a ­
t y  s i ę g a j ą  p o n a d  p ó ł  m i l i o n a  z ł o ­
t y c h .

D r u g i  o l b r z y m i  p o ż a r  w y b u c h ł  
w  n o c y  z n i e d z i e l i  n a  p o n i e d z i a ­
ł e k  w e  w s i  G i e ł c e ,  r ó w n i e ż  w  p o ­
w i e c i e  k r a s n o s t a w s k i m .  N o c y  t e j  
t a k ż e  s z a l a ł  n i e z w y k l e  s i l n y  w i a t r ,  
k t ó r y  r o z n i ó s ł  w  p i o r u n u j ą c ą  
s z y b k o ś c i ą  o g i e ń ,  w y b u c h ł y  z n i e ­
u s t a l o n e j  p r z y c z y n y .

A k c j a  r a t u n k o w a ,  p r o w a d z o n a  
p r z e z  s t r a ż e  o k o l i c z n e ,  a  m . i n .  
p r z e z  s t r a ż e  l u b e l s k i e ,  b y J a  b e z ­
s k u t e c z n a .  a  t r w a ł a  o d  p ó ł ­
n o c y  d o  4 - e j  r a n o .  O g ó łe m  s p ł o ­
n ę ł o  o k o ło  5 0  b u d y n k ó w ,  w i e l e  o - 
s ó b  u l e g ł o  p o p a r z e n i u .

T e j ż e  n o c y  s p ł o n ę ł a  w  L u b l i ­
n i e  p i e k a r ń  i ł , k t ó r e j  o g i e ń  z a g r o ­
z i ł  p o w a ż n i e  z n a j d u j ą c e j  s i ę  w  
b l i s k i m  s ą s i e d z t w i e ,  w  z a b u d o w a ­
n i a c h  w o j s k o w y c h ,  p r o c h o w n i .

„ A B  C ” w a ł c z u  o  W i e l k a  P o l s k ę
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O G Ł O S Z E N I A  
D R O B N E  t

R Ó Z » £

A *  r  h r z e ś c ija ń s k a  f irm a , O a r -  
•  l  d e ro h ę  s t a r ?  m ę sk ą , z a ­

m ie n ia m  n a  p ie rw s z o rz ę d n a  b ie lsk ie  
m a te r ia ły . B ia łe c k i: te le fo n  3 .39 -02

A g a r d e r o b ę  s t a r ą  m ę s k ą  zam ie - 
■ 11 m a m  n a  n a j l e p s z e  m a t e r i a ł y  

b i e l s k i e  W is z m c k i  te L  1 1 -32  -4L

IHROMGWAHk n ik l o w a n i e  i 
c y n o w a n ie  w y k o n u j e  Z a k ła d  G a l*  
w&nie/.Tio - S z l i f ie r s k i  fb  B u r a k o w ­
s k i  W id o k  24 , te l. 2 94 -38

P R A G A ,  3 6 . 5. W v b o r y  s a m o ­
r z ą d o w e  w  P r a d z e  i 1 7 7  g m i n a c h  
o c z e k i w a n e  z  w i e l k i m  n a p i ę c i e m  
w  a t m o s f e r z e ,  p r z y p o m i n a j ą c e j  
p r z e d d z i e ń  w y b u c h u  w o j n y ,  i  p o ­
p r z e d z o n e  l i c z n y m i  k r w a w y m i  
s t a r c i a m i  w  r ó ż n y c h  m i e j s c o w o ś ­
c i a c h  C z e c h o s ł o w a c j i ,  o d b y ły  s i ę  
n a  o g ó ł  s p o k o j n i e .  ..

W  C z e c h o s ł o w a c j i  o d b y ł y  s i ę  
w y b o r y  w  6 3  g m i n a c h  c z e s k i c h  i 
3 2  g m i n a c h  n i e m i e c k i c h  W  k r a j u  
m o r a w s k o  -  ś l ą s k i m  3 4  c z e s k i c h  
i 1 6  n i e m i e c k i c h ,  w  S ł o w a c j i  31V ,
g m i n a c h .  W  7 7  g m i n a c h ,  w  k t ó ­
r y c h  w y b o r y  r o z p i s a n o ,  w y b o r y  
o d p a d ł y ,  g d y ż  p a r t i e  p o g o d z i ­
ły  s i ę  c o  d o  j e d n e j  l i s t y  i

c o  d o  r o z d z i a ł u  m a n d a t ó w .  O d p a ­
d ł y  w  t e n  s p o s ó b  w y b o r y  w  5 0 - c i u  
g m i n a c h  C z e c h o s ł o w a c j i ,  2 0  g m i ­
n a c h  k r a j u  m o r a w s k o  -  ś l ą s k i e g o  
i w  7 g m i n a c h  S ł o w a c j i .

W edług dotychczasow ych ob li­
czeń, z 3 3  gmin listy partii N iem ­
ców  sudeckich uzyskały 84.132 
głosów  ( 8 8 .5 6  procent). Poza tym 
oddano 10.868 g łosów  na listę 
niem ieckich socjal -  dem okratów , 
a na listy kom unistyczne 4 28U 
głosów . W ynik głosowania w yka­
zuje daiezy wzrost głosów , odda­
nych na listy partii N iem ców su- 
dęckłeh o 44,5 proe. tv porów na­
niu do w yników  w yborów  parla­
m entarnych w  r. 1935.

W  P ra d ze  z w y c ię ż y ł B e n e sz
P R A G A , 2 3 . 5 . ( U n i t e d  P r e s s ,  

t e l .  w ł  ) W e  w c z o r a j s z y c h  w y b o ­
r a c h  g m i n n y c h  w  P r a d z e ,  n a r o d o  
w j  s o c j a l i ś c i  B e n e s z a  z d o b y l i
1 4 2 .0 0 0  g ł p s ó w ,  k o m u n i ś c i  8 9 .0 0 0  
g ł o s ó w ,  c z e s c y  s o c j a l n i  d e m o k r a ­
c i  7 7 ,0 0 0  g ł o s ó w ,  u n i a  n a r o d o w a
6 4 .0 0 0  g ł „  p u r t i a  l u d o w a  3 8 .0 0 0  
g ł . ,  s t r o n n i c t w o  h a n d l o w e  3 4 .0 0 0

g ł . ,  l i g a  n a r p d o w a  2 9 .0 0 0  g ł . ,  p i e -  
m i e c k i  p a r t i ą  a g r a r n a  38.0 0 0  g ł . ,  
l i s t a  H e n l e i n a  1 5 .0 0 0  g ł . ,  n i e m i e c ­
c y  d e m o k r a c i  4 .0 0 0  g ł . ,  Ż y d z i  
9 .0 0 0  g ł o s ó w .  N a j w i ę k s z e  straty 
p o n i o s ł a  L ig a  n a r o d o w a  S t r d i r -  
n e g o ,  która s t r a c i ł a  4 0  p r o c .  gło­
sów.

Zam ach żo łn ie rzy  czeskich 
na m ost g ra n ic zn y

BERLIN, 23.5. N iem ieckie biu­
ro inform acyjne donosi; W edług 
m eldunku dow ództw a posterunku 
żandarmerii w  Mistelbach, w* ™o- 
botę pom iędzy godz. 12 a 14 d /ie - 
sięeiu żołn ter z j  czeskich usiłowało

w ysadzić w  powietrze most d rew ­
niany na terytorium  niem ieckim  
pod Berharsthal ponad rzeką 
T hiłja . W różnych miejseaofo m o­
stu zauważono 10 kg. protylu w 
skrzynkach jednokilogram ow ych.

B a ^ k a d y  w  C h e b

K M IJ5 5 Z E  a S L S * ? ®
ś w ie ż a , p ie r z e ,  r r c u je  i r a s a n u je .  A . 
ja n e c k ,  — Z ło ta  8 p rz y  M a rs z a łk o w ­
s k ie j  j s k l e p ) .

p T f t T M A  rę c z n ik i, Ś cierk i, o b ru -  
r Ł U l ł l H  s y ,  s e rw e ty ,  k o łd ry , ko - 1 
c e .  p o d p in k i, p o sz e w k i, f a r tu c h y , p o - 
p e iin y  k o s z u lo w e , k te io n y ,  1 sd w a tF B ,; 
w e łn y , r o l e c a  sk ła d  S z c z u b ia la . B r a t -  
k a  18._____________ ;

wraosY 6iiia#£
nlćiąj, P a s y  u s z c ż u p la ją c e  l in o le u m  j 
— C e ra ty .  P ła sz c z e  i p e le ry n y  im ­
p re g n o w a n e .  O b u w ie  te n is o w e  p o ­
k o jo w e . s e z o n o w e  a r ty k u ły  p la ż o w ą  
C . J. B o ru c k i, M a rs z a łk o w s k a  79. 
f t t iź y  w y b ó r . N isk ie  c e n y .

M E B L E

u r n i r  g o to w e  \ n a  zam ów < en la  
H C D L C  w la s n e g - j  w y ro b u  p o 'e -  
* *  G h rz e ś e i ja f ts k a  w y tw ó r n ia  K a ry -  
łOWSki i G o rg a s .  c l  Ś a n e to k iz y s k a  2.

BERLIN, 23. 5. Z Pragi dono­
szą, iż w okręgu Cheb władze 
w ojskowe poczyniły daleko idące 
zarządzenia, żołn ierze Tiawycinali 
drzewa w alejach, zbudowali ba­
rykady, przecinając łączność mię­
dzy j e d n ą  dzJehitoą miasta a dru ­
gą Ruch na ulicach przerwany. 
Sam ochcdy są rekwirowune. Z o- 
kręgu Asz rodziny urzędników 
czeskich w yjechały w głąb kraju. 
N a  ulicach obok wojska patrolują 
oddziały czeskiej gw ardii narodo­
wej. S y t u a c j a  w  sobotę w okręgu 
Cheb i A sz byia bardzo napięźo-
na.

D ziś doszło do za jścia , które 
według niem ieckiego biura In for­
m acyjnego m iało przebieg nastę­
p u ją cy : m ilicjant partii nlem iec- 
ko-sudeekiej wezwał grupę Irdzl 
do rozejścia  się. P olicja  czeska 
usiłowała przeszkodzić m ilicjan 
tow l niemieckiemu w pełnieniu 
te j czynności, mimo, że władze 
zw róciły uwagę po lic ji, ze partia 
niem iecko-sudecka wzięła na sie­
bie gw arancję  zapewnienia bez­
pieczeństwa. P olic ja  czeska are­
sztowała jednego z przechodniów  
wkrótee potem policjant czeski 
dał dwa strzały w powietrze.

1 9
C/ardia narodowa"

nie b ę d zie  w yco fa n a

u r n i  r  p o le c a  n o w o o tw o rz o u a  tirm a  
n C D L C  s ra n iś fa tś  W y czó łk o w sk i 
N ow y W arsz ta t L eszn o  101

W arunki d o g o d n e .

KUPNS. SPRZSBAZ

U  a s z y n y  d o  p isą -  
r l  n ią  to rp e d o  
p o d ró ż n e  b iu ro w e , 
a r y tm o m e tr y  T h a r  
les , d u ż y  w y b ó r  
m a s z y n  o k a z y j­

n y c h  S p rz e d a ż  —  K u o n o  — R e m o n ­
ty . M a c z u n d e r  W a c ła w . M a rs z a łk o w ­
sk ą  83 . te!. 70o-05 .

C I E S Z Y N  2 3 . 5. D o c h o d z ą  t u  
w i a d o m o ś c i  z  s z e r e g u  g m i n  n a  
ś l ą s k a  Ż a o l ż a ń s k i m ,  ż e  w  c i ą g u  
d n i a  d z i s i e j s z e g o  w y c o f a n o  s t a m ­
t ą d  o d d z i a ł y  w o j s k o w e .

W e  w s z y s t k i c h  t y c h  m i e j s c o w o ­
ś c i a c h  p a t r o l u j ą  p ó ł w o j s k o w e  o r ­
g a n i z a c j e  „ g w a r d i a  n a r o d o w a - ' .  
B u d y n k i  u r z ę d ó w  i i n s t y t u c j i ,  m o

s t y  i  i n n e  o b i e k t y  k o m u n i k p c y j n e  
s t r z e ż o n e  s ą  p r z e z  m i l i c j ę  C y w i l ­
n ą ,  c z ł o n k ó w  „ g w a r d i i  n a r o d o ­
w e j "  i ż a n d a r m e r i i .

W e d ł u g  d o c h o d z ą c y c h  t u  w i a ­
d o m o ś c i ,  w i ę k s z ó  s i ł y  w o j s k o w e  
s k o n c e n t r o w a n o  w  B o g U f t i i f t ie ,  W 
p o b l i ż u  g r a n i e y  n i e m i e c k i e j .

B E R L I N ,  2 3 . 5 . Z P r a g i  d o n o ­

szą, iż  podczas dzisiejszej zosrma-. ssel r^ądu c z e s k i e g o  odm ów ił w.y- 
w y  posłów  sudeckich FratA * i ; c o fa n i  czeskiej „gw ard ii n e fod o - 
Neuwirtha z prem ierem  HflBżą vvej“  (  obszaru sudeckiego.

Heniein przyjmuje cdj-owisdzial.iość
z a  u trzy m a n ie  p o rzą d k u

Z a b e z p i e c z

M O L O M

B E R L I N ,  2 ?  8 , Z a s t ę p c a  H e n -  
l e i n a  p o s e ł  n i e m i e c k o  -  s u d e c k i ,  
F r a n k  o d b y ł  w czoraj konferencja 
z  p r e m .  Hodżą, na której uzgod­
niono, i i  partia niem iecko -  su 
decka w eźm ie na siebie odpow ie­
dzialność o.a n t r e y  manie porządku 
publicznego na obszarze sudec­
kim. P o s e ł  F r a n k  o ś w i a d c z y ł ,  iż  
koniecznym  w arunkiem  w ypełn ie­
nia tego zadania jest um ożliw ie­
nie partii je j czynności i niesta- 
w lanie przeszkód Pram icr Hodżą 
wyrnził na to zgodę.

T y m c z a s e m  d z i ś  W i o  p r z e r y ­
w a n o  c z ę s t o  p o ł ą c z e n i a  t e l e f o n i c z ­
n e ,  a p r a w i e  w e  w s z y s t k i c h  m i a -

z g r . i a  s i ę  2 ż ą d a n i a  u t r z y m a n i a  
p o r z ą d k u  n a  o b s z a r z e  s u d e c k i m .

; i  J i L o d y  P i n g w i n  k u p  -  b o  w a r t o

. . .O d  czego m a m y  rząd ?
K a ż tiy  g o tó w  tw ie rd z ić ,  ż e  R z ą d , c a ły  s z e r e g  in n y c h  a k tu a ln y c h  p r o -  

j e s t  o d  te g o , ż e b y ...e h , p o  co  p isa ć , b le m ó w  i s p r a w  z a b a w n ie  w y k r iy w io -  
L e p ię j  p ó jś ć  d n  „ M A Ł E G O  Q U I P R O  n y c h  w  z w ie rc ia d le  s a ty r # ,  * ja k ie jniTAił \K 1 ł  G1 AIH ¥>TJ C\ nTTQ'»g J z ie  M ic h a ł Ż N IC Z  d o k łs d -  

r ł u s ż ę ly ,  O D  C Z E G O  M A M Y
Q U O ‘' 
n ie  wyi
R ? ą d .

N a jn o w r z y  m -o g ra m  „ M A Ł E G O  
Q T)I P R O  Q U O ” , z  k tó r e g o  p r e m ie ­
r ą  t e ą t r  t e n  d z iś ,  w  s o b o tę  w y s tę p u  

s t a c h  o b s z a r u  s u d ę - c k ię g o  p o j a w i l i : R r ó r j  z a s a ii j iic z c g - j  z a g a d ń ie ą ią
s i ę  c z ł o n k o w i e  n a r o d o w e j  g w a r -  O D  C Z E G O  M A M j R z  J d  o m a w ia  

d i i  c z e s k i e j  z  b r o n i ą  w  r ę k u ,  k t ó ­
r z y  p a t r o l u j ą  u l i c e .  Poseł Frank 
u d a ł  s i ę  d z i ś  r a n o  w  t o w a r z y s t w i e  
p o s ł a  s u d e c k i e g o  N e u w i r t h a  d o  
p r e m i e r a  H o d ż y  i r w r ó c i ł  u w a g ę  
nu p o w ą g a  s y t u a c j i ,  o ś w i a d c z a j ą c  
p r z y  t o m ,  ż ę  w  r ę k a c h  r z ą d u  ę z e -  
s k i o g o  l e ż y  d a n i e  p a r t i i  n i e m i e c ­
k o  -  s u d e c k i e j  m o ż l i w o ś c i  w y w i ą -

u iy  pp ih t& lo. •

Zajr.tfiJjmlWLu.. 
mqJatu*£n&. notot&ieiw 
dhju&ujt — iitttipuiĄuyi

~ł p i o n i e r
ińorsiełhouiihi III

„ M Ą Ł E  Q U ł  P K O  Q l ’0  ' * ł* n io  ju z  
w  c n iy m  k r a ju .  M ic h a ł  Z N io -  C h ó r  
D A Ń Ą , H e le n a  G ro z s ó w n a , H a l in a  
K a m iń s k a . A n d rz e j  B o g u c k i,  T a d e u s z  
O ls z a  i W s . O r łó w  —  o to  w y k o n a w ­
cy  r .o w e g o  p r o g r a m u  M a łe g o  Q U I  
P R O  Q U O , k t ó r y  o t r z y m a ł  a k tu a ln y  
ty tu ł  O D  C Z E G O  M A M Y  R Z Ą D ?

O Z U A i l

T E  V TR  P ^ ^ w ? ^ ^ c p r o w a d z ’ a -4

HtNA
A L F I A :  „ M a tm a - 1.
- ,P O L L O : „ W  c z te r y  t?czy“ . 
C O R S O : „ N o c  w  o p e r z e "  i .,P o k ó j  

n r .  8 0 9 “
G L u R iĄ i  ,:U (an  k s ię c ia  J ó z e fa 11 
G W IA Z D A  i „ Z  m iło śc i d ia  C ie b ie "  
M E T R O P O L I E :  „ Z e w  D ż u n g li”  
O Ś W IA T O W E  T C L : „ N ie z w y c ię ­

ż o n y  B il l” .
S F I N K S :  „M ło d y  L a s ”
E t-O ^ C E :  ,»Z u ś m ie c h e m  ną u s ta c h "  
■śW”  k  „ S z e ik "
T JfC Z A  -  Ł a z a rz :  „ D la  k o b ie ty "  
T I?C Z A  - W iłd a :  „ O g ró d  A lla h a "

srebrne j inne assasasaa; - t - i t
ł a n -  m ies ią c  prąerń beK  
Lotn ie  przecM ott intu iu ierp m m

J O Z E F  S A B A T  T Ł T O 55

„ A B  i  d l a  Ś l ą s k a
O ddział „ A  B C " w K atow icach, ul. S tarow iejska 3.

& łch«ra!e ^ a a r a U  
tt» s k ła d u  sukna

Minionej nory nieuMiałeni do­
tąd sprawcy dokonali zuchwałe­
go włamania do układu sukno 
firmy Karol Bittner i Ś-wie w 
Rięlśku (Plac Mars^, Piłsnd-

Ma s z y n y  d o  p is a n ia  
T o rp e d o  p o d ró ż n e

b iu ro w e , a r y tm o m e tr y  
T h a le s ;  d u ż y  w y b ó r  

o k a z y jn y c h  S p rz e d a ż  —
R e m .m ty . M a c z u n d e i M a f-  

700-05.

m a s z y n  
K u p n o  -
s z a łk u w s k a  S3 te l

ARTYKUŁ*? SPORFOWS

P O Ż A R  L Ą S y  
S ta r o g i . - d .  (K O )  W  le ś n ic tw ie  So- 

w b ló t p o d  S t a r o g a r d e m ,  w y b u c h ł 
g r o ź n y  p o ż a r ,  k tó r y  s t r a w i ł  10 m ó r g  

le tn ie g o  d r z e w o s ta n u .  P o ż a r  p o ­
w s ta ł  p r z y p u s z c z a ln ie  od n ie d o p a łk a
p a p ie ro s a -

Ż Y D  W Y S IE D L O N Y  L O  D Y N I
G d y n ia , ( k o )  P o l ic ja  g d y ń s k a  p r z y ­

t r z y m a ła  z n a n e g o  n a  t e t e n i e  p o r to ­
w y m  w ł ó ę ^ g e  n ie ja k ie g o  S z m u la  A -  
ra n o w ic z a , p r z e k a z u j e  g o  do  d y s p o ­
z y c ji  K o m is a r ia tu  R z ą d u . P o n ie w a ż

01A0KZI

s tw ie rd z o n o , że  d z ia ła ln o ś ć  ż y d a  A 
r a n o w ic z a  w  G d y n ' z a g r a ż a  b e z p ie ­
c z e ń s tw u  p u b l ic z n e m u , z o s ta ł  o n  w y ­
s ie d lo n y  p r i jrm u p o w o  z  G d y n i fla  C zas 
n ie o k re ś lo n y

W Y Ł O W I E N I E  Z W Ł O K

G ru d z ią d z , ( t ^ ) .  W  P a r s k a c h  p--d 
G ru d z ią d z e m  r y b a c y  Wyłowili 3 W i­
s ły  zw łoki m łodego ezlow iękę ją ł ę - 
kołe 19 , w kom pletnym  ubraniu. T o f -  
sa m o śę i topielca  na rażie Ustalić n}o 
zdołano.

!

u m

rD f l K ] i P T g  1 P l,!£1 te n iso w e  o raz  
K l l l  l a  1 I  w szy stlro  d o  sp o r-
tc w d u ży m  w y b o rz e  p o le c a

S T E F A N  S T E F A Ń S K I
Ja sn a  12 n ap rzec iw  F ilh a rm o n ii

ROWERY n a jle p sz y c h  m arek  
P rz y jm u je m y  c z e k i P o  - 

s k a  S p ó łk a  S p o r to w a  J e r o z o l im s k a  20

L O K A L E

Lę k a ł  b iu ro w y , 2 p o k o je  I -e  p ię t ro  
f r o n t  w y n a jm ie m y  a d w o k a to w i, le ­

k a r z o w i, n a  so l id n e  b iu ro . W ia d o ­
m o ś ć  N . Ś w ia t  15 m , 1 .

R E P E R T U A R  T E A T R A W
T e a t r  fia P o h u la n c e :  „ K ró lo w a

j P rz e d m ie ś c ia
T e a t r  L u tn ia :  „ O r łó w " . 
W Y K O L E JE N IE  S IĘ  T O R P E D Y  
N a s ta c j i  k o le jo w e j L a n d w ą ró w  

z e p s u ła  s ię  w  chw ili p r z e s ta w ie n ia  
z w ro tn ic a ,  u d a śn ie  w te d y ,  g d y  o d c h o  
dz ila  d o  W iln a  to rp e d a  m o to ro w a ,

I k tó ra  w y s k o c z y ła  z s z y n  i o s ia d ła  n a  
p ia s k u .  N ik t  z J a d ą c y c h  n ie  u le g ł  ż a d -  

1 n em u  w y p a d k o w i.
O T W A R C IE  Ż E G L U G I 

P A S A Ż E R S K IE J  NA W IL II 
Z d n ie m  22 zostM ji O tw a r ta  n a  

! W ilii k o m u n ik a c ja  s ta tk a m i  p a ro w y m i 
i W ilp o  —  W e rk i.  M o to ro w ie c  „ S o b ie -  
I s k i "  m o g ą c y  p o m ie śc ić  5q0  o s ó b , b ę ­

d z ie  o b s łu g iw a ł d a ls z e  sz lak i l w y ­
c ieczk i. ( s j

U R O C Z Y S T O Ś Ć  C E C H O W A  
C h rz e ś c ija ń s k ie  Z w ią z k i Z a w o d o w e  

o b c h o d z iły  ju b ile u sz  l2 C -lęc ia  is tn ie ­
n ia  o rg a n iz a c j i  m u ra rs k ie j .  J u b i le u s z  
o d o y ł s ię  w  s p o s ó b  b a rd z o  u ro c z y s ty  
prz,y u d z ia le  h  fc- A rc y p a s te rz ą  ts>  
L IS T O N O S Z  W Y K R A D Ł  D O L A R Y  

Z L 1 S T Ć W  
W  iw iu  a r e s z to w a n o  l is to n o s z a  

P io tra  M itsiolk-o. k tó ry  w y k ra d ł  d o la ­
ry  ? l is tó w  p rz e s y ła n y c h  z A m e ry k i, 
t . i s m p o s z a  s c h w y ta n o  n a  g o rą c y m  
u c z y n k u  ro d z ie ra n ia  lis tu  o ra z  z n a le ­
z io n o  w  j e g o  m ie sz k a n iu  5  z n is z c z o ­
n y c h  lis tó w , ( s )

T e a t r y
na Śląsku

T E A T R  IM . W Y S P IA Ń S K IE G O  
W  K A T O W IC A C H  

W to r e k ,  24  bm ., g o d z . 20.80 
„Jarmark śm te e h u ”  ( w y s tę p  W ie lk ie j
R e w ii) .

ś r o d a  2.5 b m „  g o d z . J 6 —  „ D r z e ip -  
ka-ł —  „Żłota Kula’ ( d l a  d j i ę ć i ) ;  g. 
20  —  „ P e  tej i p o  tamtej stronie” .

sWegu 10). T o  oderw aniu mairka 
u drtswi w ejściow yęh  doutali śię 
da wnętpea i skradli •'koło 250 m. 
sukna granatow ego, ciem nego i 
kh w ertońę; oknlo 6000 zł. Fo- 
M^kodowana firm a, która nie by­
ła ubezpieczona, w yznaczyła oa- 
grodę 10 proc. od odzyskanych to­
warów1.

W ZD0ŁBUN0W1E
można zaprenum erow ać „A B C " 

U p . O w ernick iego Stefana 
Rynek 7.

W A ? N A  U C H W A Ł Ą  K I & K Ą R Z Y  
W a ln e  z e b ra n ie  Z w ią z k u  K m s k a r ty  

w P o z n a n iu  u c h w a li ło  b e z w z g lę d n y  
b o jk o t  ż y d o w s k ic h  f a b r y k  g ilz  i  h i-  
b u te k  p a p ie r o s o w y d i ,  f io l id a ry z u ją c  
s ię  w  p e łn i  ze  s ta n o w is k ie m  z a ję ty m  
p rz e z  s p rz e d a w c ó w  w y ro b ó w  M o n o ­
p o lu  T y to n io w e g o

SPADEK ŚMIERTELNOŚCI 
W  P O Z N A N IU  

W e d łu g  d a n y c h  e ta ty s ty c z n y c h  
n a d w y ż k a  u ro d z in  n a d  z g o d a m i  w  
P o z n a n iu  W y ra ż a ła  s ię  w |  kwar­
t a l e  u b . r o k u  c y f r ą  3 3 9  a  w I k w a r ­
ta le  b ie ż ą c e g o  ro k u  c y f r ą  449 . N o ­
tu je m y  z a ta m  p o w a ż n y  sp u d p k  ś m ie r ­
te ln o ś c i .  L ic z b a  u r o d z in  w  ta j  s a m e j  
sk a li  p o ró w n a n ia  w y k a z u je  nieznacz­
n y  s p a d e k .  P o w ażn ie , n a to m ia s t  rm te j  
s r a  s ię  i lo ść  z a w ie r a n y c h  m a ł i e f r t w  
W  IV k w a r ta le  u b . r o k u  z a w a r to  3 0 8  
m a łż e ń s tw a ,  a  w  I  k w a r t a l e  p. r. z a ­
le d w ie  502. .

O B Y W A T E L S K I  C Z Y N  
Ż y d o w sk a  f i r m a  A rd a l”  z L M y, 

b ę d ą c a  w ła ś c ic ie le m  f a b r y k i  w y p d jó w  
g u m o w y c h  P e .P eG e  \y GruaąiądiTt; 
u s i ło w a ła  u z y s k a ć  lo k a l na skład f  i- 
b ry o z n y  w  d o m u  p r z y  ul Wielkiej 7. 
D z ię k i  o b y w a te ls k ie m u  stanów :sku 
w ła ś c ic ie la  n ie ru c h o m o ś c i ,  który s t a ­
n o w c z o  o d rz u c i ł  w s z e lk ie  p ro p o z y c je , 
d o w ie d z ia w s z y  się , że ma d o  -czynie* 
n ia  z f i r m ą  ż y d o w s k ą , manewr „Anrti 
lu ” n ia  u d a ł  się .

Wyfeuch g a zu
w poćzenf ach kopalni

W  p o d z i e m i a c h  k ó p a ł n i  „ f b r t i -  
n e n c j a 1’ w  D ę b i e  n a s t ą p i ł  w y b u c h  
g a z ó w ,  k t ó r y  u s z k o d z i ł  t a m ę  p r a e  
c i w p o ż a r o w ą ,  p r z y  c z y m  u l e g ł  y a -  
t r u c i u  c z a d e m  k o n t r o l u j ą ć y  a t a ń  
p i e c  z  W o ł n o w c a  ( W o J c ie c h o U ie ł t  
t a m y  r o b o t n i k  3 l - l d t n i  F .  K o p i e c  
z W e ł n o w c a  ( W o j c i e c h o w s k i e g o  
6 2 ) .  P r z y b y ł a  n a  m i e j s c e  k o l u m ­
n a  r a t o w n i c z a  w y d o b y ł a  z a c z a d z o  
l i c g o  n a  p o w i e r z c h n i ę  i u s z e ż e l n i  
i a  t a m ę .  K e p e a  p r z e w i e z i o n o  (lo  
s z p i t a l a  S p ó ł k i  B r a e k i e j  w  K a t o ­
w i c a c h .  N i e b e z p i e c z e ń s t w o  u t r a t y  
ż y c i a  m u  n i e  z a g r a ż a

Całonocna w a tka  t  ży w io łe m
3(10 domów w l̂omlenlsch

F a ł  m iliona zło ty c h  ś tra t
K R A S N Y S T A W . 2 5  5  W  O s a ­

d z i e  Ż ó ł k i e w k a ,  p o ł o ż o n e j  w  o d ­
l e g ł o ś c i  20  k m .  o d  K j r a s ń e g o s t a w u

w  sobotf około godz. 22 w jednym 
z budynków gospodarskich wsku­
tek zaprószenia ognia wybuchł

R o w y  Sokal F .  S t. K o ła k o w s k i
W  u b ie g ły m  ty g o d n iu  k s ią d z  D r . 

H e n r y k  M a k o w sk i w  o b ecn o śc i k i e ­
ro w n ic tw a , p e r s o n e lu  i Z a p ro s z o n y c h  
g o ś c i  d o k o n a ł u r o c a y s te g i-  p o św ię c e ­
n ia  n o w e g o  k a n t o r u  i lo k a lu  £ »b rycz- 
n e g o  P r a ln i  C h e m ic z n e j S t ,  K o ła k o w ­

sk i  p r z y  u l .  O g ro d o w e j  69.
P r z y  sp u s o b n c ś e i  n a le ż y  n a d m ie ­

n ić . że  F . S t .  K o ła k o w s k i i s tn ie ją c ą  
o d  193 6  r .  z d o b y w a  so b ie  d z ięk i sw o ­
j e j  so lid n o ś c i  e o r a z  s z e r s z ą  p o p u la r ­
n o ść  i u z n ą n ie .

Kronika Kobrynia
R O C Z N IC A  Ś M IE R C I 

M A R S Z . P IŁ S U D S K IE G O
W  3  ro c z n ic ę  śm ie rc i M a rs z a lk a  

P i łsu d s k ie g o  w  K o b iy p iu  o d  ę o d z . i  
r a n o  o rg a n iz a c ją  P .  W . i npodaiB Ż ow g 
o b ję ły  w a r tę  h o n o ro w ą  p rz y  p o p ie r s iu  
M a rs z a lk a , n a  p la c u  3 -g o  M a ja , k tó rą  
p e tn iły  b e z  p rz e rw y  d b  g o d z . 22-e j.

O godz. 10-ej rano w świątyniach

w s z y s tk ic h  w y z n a ń  o d b y ły  s ię  u ro ­
c z y s tą  n a b o ż e ń s tw a  ż a ło b n e . U ro c z y ­
c ie  n a b o ż e ń s tw o  o d p ra w i!  m ie jsc o w y  
[ J E e k a n -k a n o n ik  Uś. J a n  W o lsk i. P o  

a b o ż ą n s tw ie  o d b y ła  pię a k a d e m ia  w 
0'm J ć h u  SźKOfy p o w s z .,  a  ta k ż e  i w 
m ie jsc o w y m  g im n a z ju m . W ie c z o re m  
z a p a lo n o  s to s  p r z e d  p o p ie rs ie m  M a r­
szałka- (I)

p o ż a r .
D ł u g o t r w a ł a  s u s z a  i s i l n y  w ł a t r  

s p r z y j a ł y  r o z s z e r z a n i u  s i ę  ń g f t ia .  
T o  t e ż  w krótce cala osada stanę­
ła w  ogniu. Na m i e j s o e  pożaru 
p r z y b y ł o  20 s t r a ż y  O g n io w y c h .  
A k c j ą  r a t u n k o w ą  k i e r o w a l i  p r z e d ­
s t a w i c i e l e  w ł a d z .

Ogień opanowano dopiero p g . 
5 rano w niedziele. Spłonęło d e - 
szczętnie 300 dsm ow  1 sąsiadu­
ją cy  folw ark Żółkiewka. Z ca łe j 
o s ą d y  u r a t o w a n o  t y l k o  kościół, 
g m i n ę ,  p o s t e r u n e k  p o l i c j i ,  p o c z t ę  
i a p t e k ę .  Setki r o d z i n  pozóstdty 
bez dachu nad głow ą Obozują 
oni ped gfcłym nlebicm , P rcw izo- 
ryozne obliczenia strat przekra­
czają pól miłiend złoty ch.

P o g o r z e l c a m i  z a j m i e  s i ę  s ji® - 
c j a l n y  k o m i t e t .
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L ik w id u le m y  t y d ó v !
W i e l k i e  z e b r a n i e  w  C h e ł m i e

12; punktów programu anio^g^owskiego
W  n i e d z i e l ę ,  2 2  b m .  s t a r a n i e m  

o d d z i a ł u  Z w i ą z k u  P o l s k i e g o  w  
C h e ł m i e  o d b y ł o  s ię  w  s a l i  p a r a ­
f i a l n e j  n a  t .  z w  „ G ó r c e  K a t e d r a l ­
n e j " ,  o  g o d z .  6 - e j  p p .  z e b r a n i e  
c z ł o n k ó w  i s y m p a t y k ó w  z w i ą z k u .  
O b e c n y c h  n a  s a l i  b y ł o  o k o ło  6 0 0  
o s ó b .  Z e b r a n i e  z a g a i ł  p r e z e s  
Z w i ą z k u  P o l s k i e g o  w  C h e ł m i e ,  d r .  
A l e k s a n d e r  S c h u l z ,  p o  c z y m  p r z y -  
D y li s p e c j a i n i e  z  W a r s z a w y :  p o s e ł  
n a  S e j m  J ó z e f  B a k o n  i a d w .  H e n ­
r y k  S u c h o d o l s k i  w y g ł o s i l i  p r z e ­
m ó w i e n i e ,  w  k t ó r y c h  o b a j  m ó w c y  
n a w o ł y w a l i  d o  n i e u s t a w a n i a  w  
w a l c e  o  w y p i e r a n i e  ż y d ó w  i p o ­
w i ę k s z a n i e  s t a n u  p o s i a d a n i a  p o l ­
s k i e g o  w e  w s z y s t k i c h  d z i e d z i n a c h  
n a s z e g o  ż y c i a .  O b u  p r z e m ó w i e ń  
z e b r a n i  w y s ł u c h a l i  w  w i e l k i m  
n a p i ę c i u ,  p r z e r y w a j ą c  c z ę s t o  m ó w  
c o m  o k l a s k a m i .  Z a p r o p o n o w a n a  
p r z e z  p r e z y d i u m  z e b r a n i a  r e z o l u ­
c j a ,  k t ó r ą  p o n i ż e j  c y t u j e m y ,  z o ­
s t a ł a  p r z y j ę t e  p r z e z  z e b r a n y c h  e n ­
t u z j a s t y c z n i e .

Niebezpieczeństwo żydowskie 
znalazło już Dełne zrozumienie w 
całym społeczeństwie polskim. Naj­
wyższy czas. by przystąpić do ce­
lowych i konkretnych posunięć, 
któreby rozpoczęły realizację roz­
wiązania kwestii żydowskiej w Pol­
sce. x pierwszym etapie należy

] Uchwalić i w całej pełni wy­
konać ustawę o całkowitym zaka­
zie uboju rytualnego.

2. Uchwalić surową ustawę an­
tykomunistyczną i antymasońską.

3 Usunąć żydów z wojska oraz 
zastąpić dla nich służbę wojskową 
robotami przymusowymi oraz po 
datkiem wojskowym.

4 Usunąć żydów ze wszystkich 
stanowisk państwowych i samorzą ­
dowych.

5, Wszcząć bezwzględną akcję 
przeciwko przedsiębiorcom ży­

dowskim, którzy —  jak wiadomo — 
masowo nie przestrzegają obowią- 
zu ąeych ur-taa socjalnych. W K itzt ■ 
guiności usurąć wyzyak chałupni­
ków.

6. Odebrać żydom i szabesgojom 
dostawi państwowe i samorządowe 
ora:: odebrać końce je.

7. Niedopuszrzać żydów do COP.
8. Usunąć z wyższych uczelni, 

oraz innych szkół profesorow i wy- 
kłaihwców żydów i masonów oraz 
znieść nostryfikację dyplomów, o- 
trzymywanych przez żydów za gra­
nicą.

9. Przeni owadzie bojkot towa­
rzyski żydów.

10. Pozbawię obywatelstw a pol­
skiego żydów, którzy j<- uzyskali po 
roku 1918 oraz uniemożliwić zmia­
nę nazwisk żydów la polskie.

11. Ograniczyć ilość żydów w 
wolnych zawodach do wysokości 
odsetka żydów w Polsce

12. Otworzyć ki edyt publiczny 
na planową kolonizację życia go­
spodarczego w Polsce, w szczegól­
ności kolonizację ziem wschodnich 
przez polskich rzemieślników i 
przedstawicieli wolnych zawodów 
przy jednoczesnym rozwiązaniu 
żydowskich centralnych kas bez­
procentowych i pozbawieniu kas 
żydowskich subsydiów publicznych. 
A  t e r a z  p a r ę  u w a g  n a  t e m a t  s y ­

t u a c j i  w  C h e ł m i e  n a  o d c i n k u  w a l ­
k i  z  ż y d a m i .  O tó ż  a k c j ę  Z w i ą z k u  
P o l s k i e g o  w  C h e ł m i e  p o d j ę l i :  p 
d r .  A l e k s a n d e r  S c h u l z  i p  M a r c i n  
K u p ś ć .  o b a j  z  P o z n a ń s k i e g o .  N a ­
l e ż y  w p r o s t  p o d z i w i a ć  n i e u g i ę t o ś ć  
t y c h  d w ó c h  l u d z i .  P  d r .  S c h u l z ,  
z w a l c z a n y  n a  t e r e n i e  C h e ł m a  
p r z e z  ż y d a  d r a  F u r m a n a ,  d y r e k ­
t o r a  s z p i t a l a  p s y c h i a t r y c z n e g o  w  
C h e ł m i e ,  w y r z u c o n y  p r z e z  tego 
ż y d a  z  p o s a d y ,  w a l c z ą c y  o b e c n i e  
z d u ż y m i  t r u d n o ś c i a m i  —  n i e u g i ę ­
c i e  p r o w a d z i  r o b o t ę  Z w i ą z k u  P o l ­
s k i e g o .  D r u g i e m u  d z i a ł a c z o w i  n a

t y m  p o l u ,  p .  M a r c i n o w i  K u p ś c i o -  
w i ,  n a l e ż ą  s i ę  r ó w n i e ż  s ł o w a  n a j ­
w y ż s z e g o  u z n a n i a .  P .  K u p ś ć ,  e m .  
p l u t o n o w y  6 9  p .  p .  —  P o z n a ń -  
c z y k ,  t r z y k r o t n i e  r a n n y  w  w a l ­
k a c h  o  P o l s k ę ,  p r z y b y ł  w  1 9 3 6  
r o k u  d o  C h e ł m a  i  z a ł o ż y ł  t a m  z a ­
k ł a d  f o t o g r a f i c z n y ,  r o z p o c z y n a j ą c  
j a k o  j e d y n a  f i r m a  c h r z e ś c i j a ń s k a  
t e j  b r a n ż y  w  C h e ł m i e ,  u c i ą ż l i w a  i 
j a k ż e  n i e r ó w n ą  w a l k ę  z  9 - m a  k o n  
k u r e n c y j n y r n i  f i r m a m i  ż y d o w s k i ­
m i .  S z y k a n y ,  j a k i e  n a  k a ż d y m  
k r o k u  p .  K u p ś ć  z n o s i  t a k  o d  ż y ­
d ó w ,  j a k  t e ż  i o d  „ s z a b e s g o j ó w “ , 
s ą  d u ż e .  J e d n a k  t r a k t u j e  o n  s w o ­
j ą  m i s j ę  w  C h e ł m i e  p r a w d z i w i e  
p o  ż o ł n i e r s k u  i n i e  u s t ę p u j e  z  z a ­
j ę t e j  p o z y c j i ,  p o m i m o ,  iż  m u  ż y ­
d z i  p r o p o n o w a l i  j u ż  p o w a ż n e ,  g o ­
t ó w k o w e  o d s t ę p n e  z a  z w i n i ę c i e  
t e j  j e d y n e j  w  C h e ł m i e  p o l s k i e j  
p l a c ó w k i .  P r z y k ł a d ,  j a k i  d a j e  n a m  
p .  K u p ś ć ,  j e s t  n a p r a w d ę  g o d z i e n  
n a ś l a d o w a n i a .

M ó w ią c  o  p r a c y  p p .  d r a  S c h u l z a  
i  M a r c i n a  K u p ś c i a ,  n i e  s p o s ó b  n i e  
w s p o m n i e ć  o  r o l i ,  j a k ą  w  w a l c e  z 
z a l e w e m  ż y d o w s k i m  n a  t e r e n i e  
C h e ł m a  n i e u g i ę c i e  p r o w a d z i  w i ­
c e p r e z e s  o d d z i a ł u  Z w i ą z k u  P o l ­
s k i e g o ,  p .  P a w e ł  C i e s i e l s k i ,  w ł a ­
ś c i c i e l  f i r m y  „ T e c h n o p o l i t " .  D z i e l ­
n i e  m u  s e k u n d u j e  s k a r b n i c z k a  
O d d z i a ł u ,  p .  Z o f i a  Z a j ą c ó w n a ,  
w ł a ś c i c i e l k a  k s i ę g a r n i .

O s o b y ,  o  k t ó r y c h  w s p o m n i e l i ­
ś m y  p r o w a d z ą  s w ą  p o ż y t e c z n ą  
p r a c ę  w  b .  t r u d n y c h  w a r u n k a c h ,  
a  l o s  r z u c a  i m  k ł o d y  p o d  n o g i ,  n a ­
w e t  w  p o s t a c i  t r u d n o ś c i  i s z y k a n

s t a r o s t w o  c h e ł m s k i e  o d m ó w i ł o  z e ­
z w o l e n i a  n a  o d b y c i e  z e b r a n i a  
Z w i ą z k u  w  d n i u  2 2  b m .  i r o z p l a ­
k a t o w a n i a  s t o s o w n y c h  o g ł o s z e ń  i 
d o p i e r o  o d w o ł a n i e  d o  w o j e w o d y  
l u b e l s k i e g o  s p o w o d o w a ł o  w y d a n i e  
z e z w o l e n i a  w  o s t a t n i e j  c h w i l i  n a  
p ó ł t o r a  d n i a  p r z e d  t e r m i n e m .  O ' 
b e c n y  n a  s a l i  w  d n i u  22 p r z e d ­
s t a w i c i e l  u i z ę d u  s t a r o ś c i ń s k i e g o  
z a ż ą d a ł  o d  o r g a n i z a t o r ó w  z e b r a ­
n i a  —  u s u n i ę c i a  i r n o w p u  s z c z a n i a  
n a  s a l ę  m ł o d z i e ż y  s z k o l n e j .  A  
s z k o d a !  M ło d z ie ż  n a s z a  p o w i n n a  
b y ł a  p o s ł u c h a ć  t e g o ,  c o  m ó w i l i  o -  
b a j  p r e l e g e n c i ,  o b a j  k a w a l e r o w i e  
„ V i r t u t i  M i l i t a r i "  i  p r z y j r z e ć  s i ę  
l u d z i o m ,  k t ó r z y  r a n n i  i o d z n a c z e ­
n i  w  w a l k a c h  z  b o l s z e w i k a m i  w  
d a l s z y m  c i ą g u  p r o w a d z ą  o b e c n i e  
i z a c h ę c a j ą  d o  w a l k i  z  n i e  m n i e j  
g r o ź n y m  w r o g i e m  —  z ż y d a m i .

N aleiytq przemian* materii ulertwlała 
ZIOŁA PRZECZYSZCZAJĄCE 
K A R P I Ń S K I E G O

K O L C E B e j

P.02
T RODNO WYMAGAĆ

.D ziennikFołksfrontowy  
Ludow y“ donosi.

„A B C ", jak wiadomo nie- 
grzeszące nadmiarem orienta­
cji w sprawach tak wewnętrz­
nych, jak zewnętrznych, umie 
ścito wielki artykuł o francu­
skim ministrze kolonii Je­
rzym  Mandelu, wym yślając  
mu od żydów, Rotszyldów i 
masono -  komunistów. Eied- 
ne „A B C " trafiło znów kulą 
w płot, P. Manael wprawdzie 
nazywał się Rotszyld jest ży ­
dem z pochodzenia, ale jest 
chowu nawskroś nacjonalisty­
czna -  prawicowego Zrobił ka 
rierę przy starym tygrysie Je­
rzym  Clemenceau, którego u- 
czuciom narodowym nawet 
wymagający sędziowie z 
„A B C " nie będą mieli nic do 
zarzucenia, ale który w naj­
bliższym sw ym  sztabie miał 
wielu żydów a wiec obok  
Mandela, generała \lordacq.

lgnące, Klotza i innych. H an­
del pozostał zawsze wierny 
ideom swego szefa, był za o- 
strym  traktowaniem Niemiec
i cieszył się w owych czasach 
gorącym uznaniem naszej pra 
sy endeckiej. W  izbie deputo­
wanych zasiada na prawicy i 
nie jest związany z żadną gru­
pą lewicową Ale. trudno żą­
dać przecież od „ABC , aby 
się w tym wszystkim oriento­
wało".

„ Dziennik L udow y" urodził 
się pod konstelacją N iem o­
wląt". Jeszcze się nie dowie­
dział, ze łam, gdzie wielka fi- 
nansjera wzięła w pacht na­
cjonalizm i „prawicowość", 
jak właśnie we Francji, wielu 
różnego rodzaju Rotszyldów  
po aktorska głosi frazesy o na 
rodzie i tradycji. To im nie 
przeszkadza ułatwiać robotę 
synom  Marducheja Marksa.

Takim panom Rotszyldom  
i patroni „Dziennika Ludowe 
go" niejeden w Polsce zaw­
dzięczają sukces. Ale trudno 
wymagać, by to „ ludowe“ pi­
sm o chwaliło się Rotszylda- 
m i .

Trudno żądać od „Dzienni­
ka Ludowego“ by orientował 
się w zamysłach i metodach 
swych patronów.

Ju n  piyzĄ

Srak linii politycznej

Przed Walnym ^ebranisiet
S to w a rzys ze n ia  Kupców  Polsfóch

d y t u  r a t a l n e g o .  j$ o ,  a  w p r o s t  p a r a  
d o k s a l n y m  jest, że jeden z c z ł o n  
k ó w  z a r z ą d u  S . K . P .  j e d n o c z e ­
ś n i e  s t o i  n a  c z e l e  c z y s t o  ż y d o w ­
s k i e g o  p r z e d s i ę b i o r s t w a ,  c o  w  
s w o im  c z a s i e  p o r u s z a l i ś m y  n a  ł a ­
m a c h  „ A B C " .  C z y ż b y  o  t y m  r e s z ­
t a  c z ł o n k ó w  Z a r z ą d u  n i e  w i e ­
d z i a ł a ?

B ę d ą c  o b i e k t y w n i  n i e  t y l k o  
w y t y k a m y  n i e d o c i ą g n i ę c i a  z  c a ­
ł y m  z a d o w o l e n i e m  m u s i m y  p o d ­
k r e ś l i ć ,  ż e  n p .  w s p ó ł p r a c a  S , K . 
P .  z e  Z w i ą z k i e m  P o l s k i m  u k ł a ­
d a ł a  s i ę  p o z y t y w n i e .

W  z w i ą z k u  z  w a l n y m  z e b r a ­
n i e m  w y r a z i ć  n a l e ż y  p o g l ą d ,  ż e  w  
n o w y m  o k r e s i e  p r a c e  S t o w .  s z c z e ­
g ó l n i e  n a  o d c i n k u  u n a r o d o w i e n i a  
h a n d l u  p o s u w a ć  s i ę  w i n n y  s z y b ­
c i e j ,  p r o w a d z o n e  m u s z ą  b y ć  z  w i ę k  
s z ą  e n e r g i ą ,  c o  m o ż b  b y ć  o s i ą g ' 
n i ę t e  p r z e z  w p r o w a d z e n i e  d o  R a ­
d y  n o w y c h  lu d z i .

K . T .

W  d n i u  2 4  b m .  o d b ę d z i e  s ic  
w o l n e  z g r o m a d z e n i e  S t o w a r z y s z ę  
n i a  K u p c ó w  P o l s k i c h ,  w  k t ó r y m  
o b e c n y  Z a r z ą d  z d a  s p r a w ę  z  
p r a c  S t o w a r z y s z e n i a  i n a  k t ó r y m  
d o k o n a n e  z o s t a n ą  w y b o r y  l/,3  
c z ł o n k ó w  R u d y  S to w r., k t ó r a  n a ­
s t ę p n i e  w y b i e r z e  Z a r z ą d .

Z  o b s z e r n e g o  d r u k o  w d an eg o  
s p r a w o z d a n i a  w i d a ć ,  ż e  p r a c e  S t o ­
w a r z y s z e n i a  r o z w i j a j ą  s i ę  p o m y ś l ­
n i e  i ż e  o r g a n i z a c j a  t a  p o s i a d a  j u ż  
z n a c z n y  d o r o b e k .

W  r o k u  s p r a w o z d a w c z y m  p o ł o -

ŻG no d u ż y  n a c i s k  n a  a k c j ę  p r o p a ­
g a n d o w ą  k u p i e c t w a  p o l s k i e g o  i 
p r o b l e m ó w ,  k t ó r e  b y ł y  r o z w i ą z y ­
w a n e ,  b ą d ź  p r z y  r o z w i ą z y w a n i u  
k t ó r y c h  S t o w a r z y s z e n i e  w s p ó ł ­
d z i a ł a ł o .

N a j s ł a b i e j  n i e s t e t y  w y g l ą d a j ą  
p r a c e  w  d z i e d z i n i e  u n a r o d o w i e ­
n i a  h a n d l u ,  n o  c h o c i a ż b y  d l a  
p r z y k ł a d u  w s p o m n i m y ,  ż e  d o t y c h  
c z a s  n i e  w y c i ą g n i ę t o  ż a d n y c h  
k o n s e k w e n c j i  w  s t o s u n k u  d o  t y c h  
f i r m ,  k t ó r e  w s p ó ł p r a c u j ą  z  ż y ­
d o w s k im i  p r z e d s i ę b i o r s t w a m i  k r e

Kupcy w Dawidgródku
r o z p o c z ę li w a lk ę  z  ż y d a m i

W  D a w i d g r ó d k u  o d b y ł  s ię  
k i l k u d n i o w y  k u r s  d l a  k u p c ó w  
p o l s k i c h ,  n a  k t ó r y  u c z ę s z c z a ł o  o -  
k u ł o  3 0  s ł u c h a c z y .  K u r s  t e n  z o ­
s t a ł  z o r g a n i z o w a n y  p r z e z  g i m n a -

D Z I E Ń  W  P O L I T Y C E :
O D P R A W A  S T A R O S T Ó W

P re m ie r , gen. S ła w o j -  S k la d k ow - 
ski. p rz e p ro w a d z ił w  dniu 22 m a ja  
br. od p ra w ę  sta ro stó w  g r o d z k ic h  z 
rrrast w o je w ó d z k ic h  w  sp ra w ie  u p o ­
rzą d k ow a n ia  m ia s t  i os ied li, p o łą c z o ­
na z ob e jrz e n ie m  a r te ry j w y lo to w y c h  
W a r s z a w y  o r a z  p o s z c z e g ó ln y ch  m ie j­
s c o w o ś c i 'n a  teren ie  p ow ia tu  w a r s z a w ­
sk iego .

Z A T W I E R D Z E N I E  R E K T O R Ó W
Z g o d n ie  z p rzep isam i u s ta w y  o 

'ik o ła c h  a k a d em ick ich , son a ty  w y ż ­
sz y ch  ucze ln i p r z e d s ta w ić  M in ister­
stw u  O ś w ia ty  d o za tw ierd zen ia , d o - 
kę.nfnW osta tn io  w y b o r y  re k to ró w  i 
p ro r e k to ró w . J u ż  za tw ie rd zo n y  z o ­
sta ł w y b ó r  n o w e g o  re k to r a  U n iw . J a ­
g ie ł. p ro f . L e h r  S p ła w iń sk ie g o  i w y ­
b ó r  p ro r e k to ró w  U n. J a g . p ro f. D z iu - 
r z y ń s k ie g o  U n iw ersy te tu  J . P . p ro f. 
M a zu rk i ew icza .

Z J A Z D  T O W . U O Z W . Z IE M  W S C H .
W  n ied z ie lę  o d b y ł się  w  W a rsz a w ie  

d ru g i walny' z ja z d  T o w a r z y s tw a  R o z ­
w o ju  Z ie m  W sch od n ich . P len a rn e  p o ­
s iedzen ie  z a g a ił i p rz e w o d n iczy ł m u 
m a *•37. A . P ry  s to r , p re z e s  ra d y  g łó w ­
nej T o w a r z y s tw a

M IN . Ś W IĘ T O S Ł A W K K I 
P O W R Ó C IŁ  Z  R Z Y M U

M in is te i W y z n a ń  R e lig ijn y c h  i O - 
ś r ie c e r .ia  P u b h c z n e g o  p ro f . dr. W o j ­
c iech  Ś w iętoslaw sk i dnia 21 lmt. w ie ­
czo rem  p ow róc ił z R zy m u , g d z ie  p rze- 
b y w a ł w ch arak terąp  p rz e w o d n iczą - j 
eego. p o lsk ie j d e le g a c ji  na M ię d /y rm - 
r td e w y  K o n g r e s  C h em iczn y .

z j u m  k u p i e c k i e  d z i ę k i  p o m o c y  
f i n a n s o w e j  K u r a t o r i u m  S z k o l n e ­
g o  n a  o k r ę g  b r z e s k i .

Z a d a n i e m  k u r s u  b y ł o  u ś w i a d o ­
m i e n i e  k u p c ó w  p o l s k i c h ,  d o t y c h ­
c z a s  n i e z r z e s z o n y c h ,  p r z e d  g r o ­
ż ą c y m i  s k u t k a m i ,  j a k i e  m o g ą  
p r z y n i e ś ć  d o b r z e  z o r g a n i z o w a n i  
ż y d z i ,  a  w y p i e r a j ą c y  k u p c ó w -  
c h r z e ś c i j a n  z  h a n d l u  m i e j s c o w e ­

g o .
W  z w i ą z k u  z o d b y t y m  k u r s e m  

z o s t a ł o  u t w o r z o n e  t u  S t o w .  K u p ­
c ó w  P o l s k i c h .  D z i a ł a l n o ś ć  t e j  n o ­
w e j  o r g a n i z a c j i  n i e w ą t p l i w i e  w  
n i e d ł u g i m  c z a s i e  d a  d u ż e  r e z u l ­
t a t y  w  u n a r o d o w i e n i u  h a n d l u  w  
D a w i d g r ó d k u ;  k t ó r y  d o t y c h ­
c z a s  z n a j d o w a ł  s i ę  p r a w i e  c a ł k o ­
w ic i e  w  r ę k a c h  ż y d o w s k i c h .

N o w e m u  S t o w a r z y s z e n i u  n a l e ­
ż y  ż y c z y ć  p o w o d z e n i a  w  p r a c y  
n a  t r u d n y m  t e r e n i e ,  j a k i  p r z e d ­
s t a w i a  n i e w i e l k i e  m i a s t e c z k o  D a -  
w i d g r ó d e k

Min. Ribbentrci)
przybywa do Polski
P A R Y Ż , 2 3 . 5 . —  P r a s a  f r a n ­

c u s k a  n o t u je  p o g ł o s k ę ,  ż c  o b e c n y  
m i n i s t e r  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  
R z e s z y  R i b b e n t r o p  p i e r w s z ą  s w ą  
o f i c j a l n ą  p o d r ó ż  z a g r a n i c z n ą  r o z  
p o c z n i e  o d  w i z y t y  w  P o l s c e .  C e ­
le m  p o d r ó ż y  m a  b y ć  p o d o b n o  o m ó  
w ie n ie  m o ż l i w o ś c i  w s p ó ł p r a c y  
P o l s k i  i N ie m ie c  w  s z e r e g u  z a ­
g a d n ie ń  ś r o d k o w o  -  e u r o p e j s k i c h  
;:c s z c z e g ó l n y m  u w z g lę d n ie n ie m  
s p r a w y  c z e s k o s ł o w a e k i e j .

("W) P r a s a  o z o n o w a  r o z w a ż a  
o b s z e r n i e  z n a c z e n i e  p o l i t y c z n e  
t r z y d n i o w y c h  o b r a d  r a d y  n a c z e l ­
n e j .  Z  p a n e g i r y k a m i  n a  t e m a t  

z e  s t r o n y  m i e j s c o w e g o  s t a r o s t y ,  p . j  z n a c z e n i a  t y c h  o b r a d  w y s t ą p i ł a
E d w a r d a  W o r o n o w i c z a .  I  t a k  n p .  o c z y w i ś c i e  „ G a z e t a  P o l s k a "  i

„ K u r i e r  P o r a n n y " .
O r g a n  p ł k .  M i e d z i ń s k i e g o  p o d ­

k r e ś l a  n a  w s t ę p i e  d w a  f a k t y ;
1 )  p r z e m ó w i e n i e  M a r s z .  Ś m i ­

g ł e g o  - R y d z a ,  z  k t ó r e g o  —  j a k  
p i s z e  —  w y n i k a ł o ,  ż c  „ a k c j a  O . 
Z . N . jC 3t  w  j e g o  r o z u m i e n i u  je­
dyną p o d s t a w ą  z d r o w e j  k o n s o l i ­

d a c j i "
2 ) w e w n ę t r z n ą  s p o i s t o ś ć  i ż y ­

w o t n o ś ć  m ł o d e j  o r g a n i z a c j i .

W E W K S T S S Z N A  
S P O IS T O Ś Ć

P o  d ł u ż s z y c h  w y w o d a c h  o  z n a ­
c z e n i u  o b r a d  „ G a z e t a  P o l s k a "  r e ­

a s u m u j e ,  ż e :
...słowo o zjednoczeniu stało się 

ciałem, że icli decyzja do współ­
działania pod jednolitym kierów- 
nlctwem weszła w życie i i e  ist­
nieją już realnie jako nowa siła po­
lityki ‘ polskiej, siła, któru os‘ągnęła 
pełną zdolność zorganizowanego 
działania.
N i e w ą t p l i w i e  m a r s z .  Ś m i g ł y  - 

R y d z  w  s w y m  p r z e m ó w i e n i u  b a r ­
d z o  silnie p o p a r ł  „ O z o n " .  N i e ­
w ą t p l i w i e  r ó w n i e ż  „ O z o n "  i j e g o  
r a d a  n a c z e l n a  u z y s k a ł a  „ w e w n ę ­
t r z n ą  s p o i s t o ś ć " .  S t a ł o  s i ę  t o  d z ię  
k i  w ł a ś n i e  z n a n e m u  d o b o r o w i  l u ­
d z i .  W e ź m y  d l a  p r z y k ł a d u  t y l k o  
p r e z y d i u m  r a d y  n a c z e l n e j .  B y l i  
w y z w o l e ń c y  p p .  M t e d z i ń s k i  i B ł a ­

ż e j  S t o l a r s k i  m a j ą  t u  n i e z a w o d ­
n y c h  s o j u s z n i k ó w  w  o s o b a c h  p p  . 
K a t e l b a c h a ,  Z d z i s ł a w a  L e c h n i c -  
k i e g o ,  p o s .  B r o n i s ł a w a  W o j c i e ­
c h o w s k i e g o ,  s e n a t o r k i  K u d e l s k i e j  
i p .  S t a r z y ń s k i e g o .  T o  j e s t  „ e n -  
t e n t e  c o r d i u l e "  d e c y d u j ą c a  o  „ s p o  
i 3 t o ś c i  w e w n ę t r z n e j " .

G O R L IW O Ś Ć
N E O F IT Ó W

W  „ K u r i e r z e  P o r a n n y m "  —  
p o z a  o m ó w i e n i e m  u c h w a ł  —  z n a j  
d u j e m y  ś m i a ł a  i  w  t o n i e  a u t o r y t a  
t y w n y m  s f o r m u ł o w a n e  t w i e r d z e  
n i e .  ż e  „ d y w e r s y j n e  e l e m e n t y "  
n i e  m a j ą c  l i t e r a l n i e  a n i  j e d n e g o  
r z e c z o w e g o  a r g u m e n t u  u s i ł o w a ł y  
w m ó w i ć  w  o p i n i ę ,  z e  O . Z . N  p o ­
s z e d ł  n a . . .  l e w o

P r z y t a c z a j ą c  o b s z e r n i e  u c h w a ­
ły  R a d y  „ O z o n u "  w  k w e s t i i  ż y ­
d o w s k i e j  „ K u r i e r  P o r a n n y "  n i e  
z a w a h a ł  s i ę  s t w i e r d z i ć :

Rezolucje O. Z N. są pierwszą 
konkretną, zbioroną i poważną 
pracą w tej dziedzinie, opartą zre­
sztą na doświadczeniu ostatnich lat. 
Porządkują one sytuację na tym 
odcinku . wytyczają społeczeństwu 
dalsze drogę
Nie t u  m i e j s c a  n a  merytorycz­

ne o m a w i a n i e  u c h w a ł  w  s p r a w i e  
ż y d o w s k i e j  T r z e b a  j e d n a k  p o ­
w i e d z i e ć .  ż c  n a z y w a n i e  u c h w a ł  
„ O z o n u "  „ p i e r w s z ą  k o n k r e t n ą . . .  
p o w a ż n ą  p r a c ą  w  t e j  d z i e d z i n i e "  
j e s t  p r z e s a d ą ,  t a k  c h a r a k t e r y ­
s t y c z n ą  d l a  neofitów politycz­
nych.

Żydzi splasafa zbirów
za napady na plkleciarzy

TORUŃ, 23. 5. Od dłuższego cza­
su Polski Związek Zach. przeprowa­
dza na całrm Pomorzu akcję o- 
strzegania społeczeństwa przed nie­
bezpieczeństwem żydowskim. Nie­
mal przy każdym sklepie żydow­

skim stoi człowiek, który każdemu 
wchodzącemu klientowi wręcza ulot­
kę, propagującą nasło „Swój do 
Bwego” . Żydzi interweniowali u
władz, nic jednak nie wskórali, gdyż 
akcja jest legalna.

Ż y d z i  w  N ie m c ze c h

W y m i e r a j ą
B E R L I N ,  2 3 . 5 . —  W  d z i e n n i k u  

ż y d o w s k i m  „ J u d i s c h e  R u n d s c h a u "  
s t a t y s t y k a  ż y d o w s k i e j  g m i n y  w y ­
z n a n i o w e j  w y k a z u j e ,  ż c  w  r o k u  
1 9 3 6  l i c z b a  z g o n ó w  w ś r ó d  ż y d ó w  
b y ł a  5 - k r o t n i e  w y ż s z a  n i ż  l i c z b a

u r o d z i n ,  m i a n o w i c i e  w  r o k u  t y m  
z m a r ł o  2 .4 8 3  ż y d ó w ,  a u r o d z i ł o  
s i ę  t y l k o  4 9 4 .  W  u b .  r o k u  s t a n  t e n  
p o d o b n o  j e s z c z e  p o g o r s z y ł  s ię . 
Ż y d z i  w  N i e m c z e c h  w y m i e r a j ą .

Cześć warsztatu tkackiego
z n a l e z io n o  w  B is k u p in ie

B IS K U P IN , 23. 5. P r z y  o d s ła n ia ­
niu s z cz ą tk ó w  je d n e g o  z d o m ó w  n a­
tra fio n o  na p ó łk o lis tą  c iężk ą  p od ­
staw ę ś r e d n ie j1 46 cm . z o tw orem  do 
osa d zen ia  .słu pa . J est  to p od sta w a  
staciw  c z y li  w a rsz ta tu  tk a ck iego

p io n o w e g o . D re w n ia n a  cz ę ść  w a r ­
sz ta tu  w y k o p a n a  w  p ra s łow ia ń sk im  
g r o d z ie  p och od z i z W czesnej ep ok i 
ż e la zn e j z w iek u  7— 4 p rzed  r.ar. 
C łir. O b ecn ie  o d s ła n ia  się fa lo ch ro n  
i w a l ob ro n n y  n a  d łu g ośc i 30 m.

Wówczas żydzi wynajęli Ł zw. 
antypikieciarzy, Ł j, zbirów, którzy 
zobowiązali się za pieniądze napa­
dać na pikieciarzy.

Ostatnio takie wypadki wydarzyły 
się w dwóch miejscach Żyd GolJ- 
fard, zam. przy ul. Szczytnej, wła­
ściciel składu obuwia, wynajął zbi­
rów, którzy pobili pikietującego 
przed sklepem Mireckiego.

Drugi wypadek wydarzył się na 
Nowomfejsbiej Rynku przed sklepem 
Ryfki Kaczmarek Do stojącego z 
ulotkami PZZ p. Urbana podeszło 
trzech osobników, z którycl* teden 
uderzył Urbana w twarz. Gdy ten 
chciał się bronie. jed« n z nich w y -! 
ciągnął nóż. Przed sklepem zrobiło1 
się zbiegowisko. Napastnikami oka­
zali się znani awanturnicy, kilka- 1 
krotnie już karani: A. Wadziński, B, 
Wadziński i Jan Iwański.

&nuk panegiryków „G aiety  
P olsk iej" i „K uriera Porannego* 
polega bowiem  na tym, że w 0l> 
ganię pik. M iedzińskiego w ystą­
pił p. Z. S. recte Zdzisław Stahl, 
zaś w „K urierze Porannym " p, 
Kl H r czyli Klaudiusz Hrabyk. 
G orliw ość zrozumiała.

T Y L K O  . . M Y  ‘
U chw ały Ozonu w sprawi® ży­

dowskiej om a w a  rów nież „W ar­
szawski Dziennik N arodow y" pi­
sząc;

Nie mrzemy jednak nic Liwie: 
dzać taktów oczywistych, a db ich 
rzędu należy to, że^akcja jtąszycfc 
zwolenników „w terenie* i roisz* 
oddziaływanie na opinie, to ar czyn 
niki, które w dojściu do skutku 
uchwał O. Z N. magna par* tu»- 
runt. Możemy tedy zanotować du­
ży punkt na nasza korzyść. A u- 
czvniwszy to, z tym większą ener 
g,ą pr/y-taplmy do postawienia^ i 
przeprowadzenia postulatów a’ d:ie 
dżinie prawno - politycznej.
Tylko „m y". Nikt inny sprawy 

żydowskiej w  P olsce nie poru­
szał, nikt na opinię publiczną w . 
tej sprawie nie oddzirływ ał, nikt 
tak znakom icie jak „W arszaw ski 
Dziennik N arodow y" nie realizo­
wał w praktyce program u w  epaa 
wie żydowskiej. N iedawne uchwa 
łj W alnych Zebrań. Bratnich Po­
mocy w sprawie ogłoszeń podkre­
ślały to z naciskiem .

K C M S E S t ^ A T Y Ś C I  
O  R Ż A D Z I E  G E N  

S K Ł A D K O W S K I E G O
„C zas" om aw iając dopiero w 

niedzielę dw ulecie rządu gen. 
Składkowskiego wysuwa szereg 
zastrzeżeń eo do praktycznych 
wyników dwuletniej działalności 
rząd u :

Podobnych przykładów braku Ja 
kiejkolwiek linii politycznej ze stro 
ny rządu możnaby wyHczyć daleko 
więcej. To wszystko skłania nas do 
twierdzenia, że pomimo wielkiego 
szacunku, jaki czujemy do obec­
nego premiera jako do człowieka, 
dalsze pozostawanie jago rządu u 
władzy nie jest rzeczą właściwą. 
Polska potrzebuje rządu innego,

K a r d . P a c e li
wyjedhał do Budapesztu

C I T T A  D E L  Y A T I C A N O ,  2 3 .5 . 
K a r d y n a ł  P a c e l l i  i c z ł o n k o w i e  m i­
s j i  p o n t y f i k a l n e j  n a  K o n g r e s  E u ­
c h a r y s t y c z n y  w  B u d a p e s z c i e  w y ­
j e c h a l i  d z i s i a j  r a n o  z R z y m u  d o

rządu o'wyraźnym programie.
C z y  p o r ,1-o la n ie  r z ą d u  o  w y r a ź ­

n y m  o b l i c z u  p o l i t y c z j i r m  j e s t  o- 
b e c n ie  m o ż l i w e ?  „ C z .a s "  o d p o w i a ­
d a  :

Rząd o wyraźnym obliczu poli­
tycznym. będący przeciwstawie­
niem rządu o charakterze urzędni­
czym, jaki do pewnego -itopnia ma 
gabinet obecny, bywa zwykłe arna 
nacją jakiegoś politycznego kierun 
ku. Czy teki kierunek już istnieje? 
Dotychczas nie. On się dopiero za­
rysowuje. A ściślej mówiąc zaryso­
wują się dwa kierunki — lewicowy 
i prawicowy, albo jeśli kto woli na­
rodowy i socjalistyczny. Oba są na 
razie in stalu nascendi.
W r e s z c i e  w  z a k o ń c z e n iu  o r g a n  

k o n s e r w a t y s t ó w  t w ie r d z i  ż e  p r o ­
c e s  o d w r o t n y  ( n a j p i e r w  r z ą d  o 
w y r a ź n y m  o b l i c z u  ,4 p o i e m  k o n s o  
l i d a c j a )  j e s t  m ftto  p r a w c r .p o d * -  

i b ity .
T y m c z a s e m  „ C z a s "  stwierdza 

i n i e p o w o d z e n ia  , ,O z o n u " .
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Tabela loterii
14 dzień c ią g n ę ła  4-s] klasy 41 Loterii Państwowa j

1 i II ciągnieni s

Główne wygrane
Staład dzienna wygrana 5.000 

zł padła na nr. 14726
75.000 zł.: 138135
15.000 zł.: 128595
10.000 zł.: 44987 61317
5.000 zł.: 13434 19364 29109
2.000 zł. OHO 3166 4505 9313 

16291 24065 31503 33942 39456 
36010 *46126 55308 56800 88918 
94049 108886 123279 128043

1.000 zł.: 1879 10347 13183

1 u  272 38 486 c,23 763 93 819 57 
73 93 48055 10 681 2 92 319 957
49071 156 73 436 50 2631 60 6 772 
834 915 ’ 4 91 50102 574 664 51043 
239 92 372 98 433 77 617 9 866 923 
44 84 52048 152 87 205 314 98 544 
92 845 999 55186 281 40? 63 74 70s 
83 54093 146 7 8 87 274 30s 80 591 
866 94 933 55232 8 4457G5 84 4 92
911 56023 263 373 504 29 Su 885 973 
80 93 57020 103 86 298 317 33 ó6o
88 831 99 993 58057 128 66 2g7 412
5=0 89 665 785 833 67 97 659204 36 
572 722 5 816 97 60241 a03 605 18 
741 824 87 903 13 61216 8 65 325
414 538 44 632 68 788 800 973 62033' 
148 60 80 241 369 71 445 86 526 35
8 56 63057 68 133 4 58 201 77 493

oadła na Nr. 
58543Wygrana z ł . 2 S . O O O

w  koi. j .  D Z IE R Ż A N O W S K IE G O
W arszawa, N. Świat 64, Freta 5. Gniezno — Cnrobrego 2

25467 29535 35824 39588 40400 .
51331 55524 58430 61069 131830 !
65869 666C0 70017 71007 72165 j
74056 79674 81295 81410 82483 ‘
90087 90644 95712 108320 109253 j 
105574 109645 112363 114372 ;
115326 116438 128107 132009
154143 156616 157517

Wygrane p o '250 zł.
15 64 231 48 62 475 783 904 

17 601 1057 263 490 538 626 51
905 57 76 2018 370 703 37 847
3152 225 80 365 665 626 65 897
967 39 4030 122 395 480 662 91
798 998 5005 52 104 21 22 68 378 
562 88 603 55 870 924 42 6571 
749 876 921 57 7179 233 93 239 
49 61 402 35 83 509 98 789 870 
903 51 8010 91 690 729 852 79 
922 31 9083 135 53 415 40 59 72
93 593 64 684 804 10095 198 200 
92 .464  527 92 788 863 11025 68 
382 94 95 470 512 23 57 857 961
94 98 12037 62 365 591 610 46 
13085 288 446 518 549 701 38 56 
59 872 902 57 81 14o64 595 296 
309 41 455 506 607 44 738 809 920 
15033 286 445 530 602 49 88 898 
909 21 62 16043 141 244 407 574 
677 99 731 959 17022 100 43 204
67 919 458 18004 244 65 90 318 
51 483 614 793 861 911 26 19025 j 
88 262 238 646 91 80 898 948.

'20004 19 32 245 362 478 94 96 j 
511 21 6 8 0  886 210U  121 58 212 i 
39 59 $0 567 609 710 14 8443
93 947 22117 233 £4 403 31 49 65 
865 981 '23030 26lfK rST -93  286 92 
97 375 80 511 611 778 853 901 
24230 85 427 548 52 522 64 774 
879 988 25055 75 77 365 619 62 66 
86 989 262C9 317 678 727 831 903 
27029 113 31 57 280 303 451 635 
83 714 24 85 921 45 78 28079 507 
832 98 935 92 29085 215 429 628 
603 751 70 30054 336 413 503 607 
740 83 852 31013 231 64 318 644 
783 944 49 90 32002 19 257 300 92 
408 506 49 660 69 877 913 56 84 
33134 67 207 67 86 348 57 403 22 
47 54 548 34083 237 407 88 529 36 
81 94 612 793 883 35005 49 123
95 240 68 335 645 778 804 952 92 
36157 283 398 488 79 94 743 810 
92 944 37026 50 46 229 59 91 467 
748 906 65 99.

33003 8 165 347 93 464 514 726 60 
j a 50 89 996 39072 80 352 82 503 
4 767 988 40;0 58 341 502 618 16
68 807 66 41179 211 45 417 547 54 
859 930 42252 381 476 869 93 979 
43283 164 >05 801 52 44940 601 Sl5 
956 45180 94 305 559 82 693 759 803 
16104 1? 354 97 435 730 46 47016

515 649 85 811 68 957 64032 188 284 
316 42u 524 s21 85 915 65007 217 ]
394 475 530 633 828 941 6o0t2 94 210 
36 333 53 556 75 828 978:67104 13 
263 375 89 407 73 975 83 68031 91 
153 83364 91 66 830 370 883 60235 
322 58 85 406, 621 664 769 924 83
70049 U l 203 31 6 78 348 418 63 94
550 78 620 84 719 47 79 848 93 0 '5  
71088 104 59 64 536 630 828 37
72082 96 183 313 780 992 73007 66
72 148 83 9 258 326 38 145 6 18  21 
36 8 842 70 942 7 74013 93 4 607
75027 96 158 296 473 567 840 5 75 88

76241 321 *41 75 82 i 62 696 763 
0 30  9 3 77231 3 3  426 752 969 78010 
77 160 94 413 541 54 64 897 79039
53 165 85 212 64 324 4,36 74 91 5u2
637 720 84 99 839 51 958 80o22 28 
165 281 326 38 89 522 760 62 876 
969 93 81566 632 37 75n 9 38 59
82024 76 117 68 242. 307 88 454 67
625 .345 993 83o7l 76 247 401 538
59 75 600 34 75 752 87 801 84013 
218 301 s 76 452 521 707 28 804 31 
9,7 901 35054 233 4o9 7 63 897 921
65 8 6055 193 26j 377 494 729 . 964
87153 59 221 30 46 78 86 547 676 784 
969 84 87 88038 142 239 96 372 76
89 667 858 66 906 29 32 91 89464
90 527 97 637 48 90153 220 66 402
516 63 00 789 878 89 91064 123 87
89 311 536 60 616 13 914 92055 93
157 270 308 31 43 046 84.6 965 86
93071 33 284 310 439 43 570 96 631 
64 784 85o -73 94034 236 71 95 426 
633 726 38 6 3 870 87 935 90 95596 
721 89 834 963 96J33 321 27 411 17
517 769 932 72 97073 .320 88 433
63 567 603 10 836 92 907 13 98178
96 212 96 463 5S9 638 811 21 99125
89 255 54 85 391 508 87 693 918 28 
39 100200 11 45 77 418 67 94 95 502 
22 602 15 741 37 940 98 101053 259 
384 482 539 -119 719 93 961 102621
818 30 67 63 L03012- 2 l 104 21 23
303 87 i62 69 90 515 668 83  736
819 26 993 104230 333 48 559 93
679 763 99 850 95u 93 105008 57 167
73 312 53 424 634 754 927 106172 
208 38 71 301 66 69 78 403 572 651
67 735 809 84 953 107006 39 212 
18 53 332 59 453 83 633 70 840 89 
981 108040 100 2 7 56 274 426 50 
532 727 821 87 996 109192 551 646 
739 829 85 913

110179 263 78 399 405 80 697 727 
830 49 74 972 111117 90 204 5G 347 
6G4 94 784 112049 108 77 380 478 
658 88 792 869 78 94? 113122 332 
44 445 668 803 86 114017 123 340 65 
445 86 807 923 115151 67 243 86 561 
746 92 116369 495 607 747 51 117184 
357 543 76 790 817 964 118152 89 
206 40 329 403 573 651 91 95 709 77 
828 119115 211 304 58 83 510 73 94 
742 120076 102 96 282 318 35 458
626 35 57 820 923 121158 207 66 367
68 547 98 632 59 734 44 833 95 986 
1"2027 28 168 99 216 28 88 576
123179 227 85 451 520 33 629 45 722
901 83 124020 309 475 86 563 84 775
125099 137 63 218 87 321 506 65 661

807 913 25 126243 303 630 744 72 855 
127002 193 248 99 o17 31 98 600 o5 
743 117 9l0 4? 128157 85 219 57? 67.1 
714 '850 83 93 093 29044 151 93 207 
68 73 97 472 92 582 764 911 12 30 50 
13uu46 99 238 64 355 406 99 525 606 
708 58 74 848 900 131032 69 132 66 
342 63 513 27 83 623 56 832 74 955 
132393 677 88 752 53 872 916 133232 
65 99 308 493 524 66 71 91 84:
134343 83 84 89 222 57 344 79 401 
82 559 95 663 730 135142 209 327 456
60 509 52 82 654 748 951

136001 4 2S 66 150 95 284 342 69 
476 E0 537 55 68 82 747 >7 137004 
168 75 206 15 24 463 513 6 / 600
65 755 905 13S005 44 66 125 252 3 
303 564 83 690 7S0 6 53 925 5 3S 88 
139016 r-8 68 275 356 486 525 82 
749 809 15 964 72 140040 180 346 
401 8 41 50 72 613 830 940 141058
61 228 302 6 77 924 142554 917 64 
143008 107 88 374 4t2 566 046 723 
£05 46 902 144206 326 468 558 607 
53 821 6 145020 24 216 393 405 
643 5g9.72 14605 2288 W S  510 613 
85 728 983 147277 558 669 893 954 
14?008 60 92 130 211 36 31 619 570 
635 762 S12 27 35 56 99 149218 306 
145 59 530 66 6*0

150022 84 91 240 429 592 629 745
88 151155 367 445 615 806 24 967 
152277 88 451 79 521 57 615 81 
704 858 78 153031 *2 19o 323 7 49 
154167 8 200 449 84 525, 70 773 
812 18 79 930 155023 74 156 546 
999 156015 33 80 103 17 201 26 439 
39 72 670 81 981 >57197 238 427 
098 750 833 944 158051 102 243 89 
350 447 97 651 75 %  713 816 73 
159088 114 254 99 3 4 0 4 2 3  8 9 89 
578 705

III ciągnienie

Główne wygrane
Stała dzienna wygrana 20.000 zl. 

padła 12 nr. 108146
25.000 zl. na nr. 58543
lo.uOO zl. na nr. 119979
10.000 zł. na nr. nr. 5964 5o626 
5.C00 zł. na ni. nr. 34122 46272

GW27.101423 136342 143093
2.000 5 na tir. nr. 535 5920 724S 

17345 23522 31J5G J6020 66783 92524 
142203 143399 .51033 152429

1.000 zł. na nr. nr. 1742 1102]
11809 13300 13368 16626 19319
23907 24000 35259 <3535 t4z£(
5447? 56903 3 7 5 2 * 61O6 3 62584 62912

436(j 63739 >449. 84890 87287
99358, 106184 110856 1245.? 13* £68
135252

Wygrane po 250 zł.
345 413 598 614 35 030 1659 778 

2358*3466 4326 50 62, 25 713 53
S39 5423 60 68 640 929 6342 tsS 487 
531 894 7242 422 45 339 46 817 28
37 73 919 8896 966 89 94u2 lOulS 
936 H-103 9G3 14 33 12124 90 221 48 
:3035 364 90 432 622 43 87 837 984
38 J14109 38 399 ,567 602 15042 201 
441 758 16092 222 416 *528 849 17042 
56 73.348 4Sfi 59,1 18054 243 3fli tól 
47 807 47 52 85 19060 227* 0$7
747 *988

20277 458 575 896 21025 53 447 
727 35 578 22589 96 6l5 08 826 37 
23029 225 76 506 600 930 247S5
35043 299 347 433 26274 546 679
934 2?0Ub 232 35| 97 C08 80 853 75 
948 28306 531 97 29461 813 48 56 
30112 37 704 86 969 31440 558 82l 
<5 32604 55 83 78 9816 337U 61 901 
34078 150 202 439 868 95 35355 67 
-łC4 36402 915 3700S 18 104 15 219 
391 735 38286 340 919 41 39256 423 
91 676 720 800

40432 680 739 917 41037 37181 
339 577 706 24 806 905 15 42001 105
89 43352 472 560 89 916 65 440 
42821 45206 46018 587 83 726 47134 
37 73 202 59 77? 48935 49041 519 
641 995 50046 49 760 83 ! 5]348 70 
451 99 532 66 67 691 890 998 52012 
22 501 832 970 53080 49S 602 4 899 
54043 517 62 731 79 89 909 55052 
451 815 925 33 56009 253 505 76 650 
57388 414 20 529 39 6l5 776 918 
58592 873 59347
60 316 82 407 35 612 706 46 879
3:752  851 62347 697 893 965 63058 
22! 48 433 608 729 54 936 64054 164 
308 53 497 789 65386 545 64 66IS8 
451 708 92 865 933 51 67060 356 81

655 87 870 956 69 68069 211 25 55 
431 586 69036 142 237 72 3376 473 
630 984 r/0i41 52l 35 946 71085 4i3 
912 72019 3U 433 511 17 881 321 26 
66 73091 140 206 68 389 44a 897 936 
37 746l i  800 80 75045 9j9 76331 
489 572 676 787 843 77304 96 403
74 500 18 642 815 78158 2q0 526 28 
605 48 854 79288 349 402 17 525 49 
944

80850 8i0?7 437 ,590 82130 5 04 38 
891 83161 318 601 2 847 S4367 64 
427 571 84 62u 143 85546 678 729 
803 994 8615 r  279 3J3 87 531 613 84 
943 07103 403 .,06 823 51 88177 501 
93 777 879 84 938 89158 278 357 41 
653 60 82 90358 950 9i0ó0 221 60 
451 645 8G2 ’.4 92Ś77 100 94 537 
799 877 972 93.50.2 5 U  36 72i 886 
94520 \2 329 902 25 84 9o369 96268 
419 884 967 97238 533 825? 615 731 
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Z  F i l h a r m o n i i
w  u b ie g ły  p ią te k  o d b y ł s ię  o s ta tn i  

w  ty m  se z o n ie  k o n c e r t  sy m fo n ic z n y  
(29). W z ię ła  w  n im  u d z ia ł p ia n is tk a  
R ó ż a  E tk in -M u s z k o w » k a , k tó r a  w y ­
k o n a ła  z  to w a rz y s z e n ie m  o rk ie s try  
k o n c e r t  B -d u r  J B ra h m s a .

W  s z tu c e  o d tw ó rc z e j  p . E tk in -  
M o szk o w sK ie j d o m in u je  in te l ig e n c ja .

P o d z iw ia liś m y  je j  n ie s k a z i te ln ą  te c h ­
n ik ę , s u b te ln y  sm a k  i t r a fn e  w y c z u c ie  
s ty lu .  P . F .tk in -M o sz k o w s k a  ś w ie tn ie  
c z u je  s ię  z  o rk ie s tr a .  D a r  s u g e s ti i  b ije  
o d  te j p ia n is tk i , a  te m p e r a m e n t  je j 
u d z ie la  s ię  w y k o n a w c o m  i s łu c h a ­
c z o m , B e z  w a h a n ia  p r z y z n a ć  n a le ż y  
—  n ie p r z e c ię tn y  t a le n t  p ia n is ty c z n y .

D a ło b y  s ię  ty lk o  z a k w e s tio n o w a ć  
s k ło n n o ś ć  a r t y s t k i  d o  p r z e s a d y  tv 
ru c h a c h  g ło w y  i  r ą k ;  w a r to b y  p o g łę ­
b ić  i n te r p r e ta c ję ,  z w r a c a ją c  s z c z e g ó l­
n ą  u w a g ę  n a  śp ie w n o ś ć , a  n ie  w y s tu ­
k iw a n ie  k a n ty le n y .  Z e  s t r o n y  n ie licz ­
n ie  z g ro m a d z o n e j  p u b lic z n o ś c i  p . E t-  
k in -M o s z k o w s k a  d o z n a ła  g o rą c e g o  
p rz y ję c ia . W  c zęśc i o r k ie s t ro w e j  p o d  
d y re k c ją  p . B ro n is ła w a  W o lf s ta ła ,  u -  
s ły s z e liśm y  d r u g ą  S y m fo n ię  ( D -d n r )  
J. B ra h m s ‘a  i p o e m a t  sy m fo n ic z n y  
„ S tr z e le c  p o tę p io n y "  C e z a ra  F ra n c k a . 
O b a  u tw o r y  p r z y g o to w a n e  n ie d b a le  
z a t r a c i ły  s w e  a r y s to k r a ty c z n e  p ię k n o  
(z w ła s z c z a  II s y m f o n ia  B r n h m s ‘a )  P . 
W o lf s ta l  n ie  um ie  w y k o rz y s ta ć  p ró b , 
n ie  d o p i ln o w u je  sz c z e g ó łó w , c z e g o  
n a s tę p s tw e m  s ą  k ik sy  i p o śliz n ię c ia

s ię . O r k i e s t r a ,  n ie  u f a ją c  sw e m u  k i e ­
ro w n ik o w i g r a ła  n ie p e w n ie  i n ie sp o ­
k o jn ie . W ą tp l iw e ,  c z y  s y m fo n ia  ta o d ­
p o w ia d a ła  s z c z e g ó ln ie  d o b rz e  te m u  k a  
p e lm is trz o w i. J a k o  n o w o ś ć  U słyszeliś­
m y  B a lla d ę  s y m fo n ic z n ą  o p . 17 p o d  
e n e r g ic z n ą  i p e m ą  z a p a łu  d y re k c ją  
k o m p o z y to ra  p . S te f a n a  M a r ia n a  S to -  
in sk ie g o , k tó ry  w  ro k u  u b ie g ły m  o -  
tr z y m a ł p ie r w s z ą  n a g ro d ę  m u z y c z n ą  
m ia s ta  K a to w ic , z a  c a ło k s z ta ł t  p r a c y  
sp o łe c z n e j  i tw ó rc z e j .  N a p is a n a  w la ­
ta c h  1934— 1936, B a lla d a  n ie  n a le ż y  
d o  je g o  o s ta tn ic h  p ra c  J e s t  to  d z ie ło  
ś re d n ie j  w a r to ś c i ,  n ie  p o z b a w io n e  
je d n a k  tr e ś c i  m u z y c z n e j ,  k tó r e j  ta k  
t r u d n o  d o sz u k a ć  się  d z iś  u n ie k tó ry c h  
n a s z y c h  w s p ó łc z e s n y c h  k o m p o z y to ­
ró w  sy m fo n ic z n y c h .

N a p is a n a  w  sw o b o d n e j  fo rm ie  ro n ­
d a  w e d łu g  s c h e m a tu  A  B  A C  A, p o ­
s ia d a  c ie k a w ą  te m a ty k ę , p e łn i, k o n ­
t r a s tó w  i o p a r tą  n a  p o lsk ic h  m e lo ­
d ia c h  lu d o w y c h , j e s t  to  m u z y k a  a b s o ­
lu tn a .

N a g le  z w ro ty  n a s t ro jo w e  osiąga 
k o m p o z y to r  p r z e z  z r ę c z n e  u ję c ie  d y ­
s o n a n s ó w . Je że li c h o d z i o  ś ro d k i wy­
p o w ia d a n ia  s ię  d ź w ię k a m i, a u to r  
s tw ie rd z a  w  B a lla d z ie , ze  n ie  o b c a  m u 
je s t  w s p ó łc z e s n a  te c h n ik a  k o m p o z y ­
to r s k a  J a k  ró w n ie ż  n o w e  p ro b le m y  
d ź w ię k o tw ó rc z e .

Bolesław Lewandowski

W y c i n e k  z  p a m i ę i n i k a
...maja. Zapakowałam rze­

czy. ZM IENIŁAM  ADRES W  
„ A B C f  (TEL. 2M50. N O W Y  
Ś W IA T  15 1 p .). O godz. 13-tej 
wyjechaliśm y z Warszawy. 
Odprowadzali m nie: p. Antoś, 
Czesio, Heniek, Jurek i Boguś. 
Boguś przyniósł mi kwiaty. 
W ieczorem  o 21-ej byliśm y na 
miejscu. Wysiadając z pow o­
zu upadłam i zbiłam kolano.

...maja. Kolano boli. Leżę 
na leżaku, nie mogę się ruszać. 
Myślałam, że będzie m się nu 
dziło. Tymczasem rano już 
przyszło „A B C ". Nadzwyczaj­
ne, wczoraj zmieniłam adres, 
a dziś już przyszło pod n o ­
w ym ! Administracja działa 
sprawnie, a ŻADN YCH  KOSZ 
T Ó W  NIE DOLICZA.
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C H O R ZY  L EC Z C IE  S l Ę  W K R A J tr i  S il j j jf f lP a  i s k u te c z n ie js z a  w d zia ła n iu  niż p od ob n e  środ k i z a g r a ­
n iczn e , je s t  n a sza  S Ó L  M O R S Z Y Ń S E A  lu b  G O R Z K A  W O D A  M O K S Z Y iŚ fS K A . S tosu je  się  w  n ie d o m a g a n ia c h  

ż o łą d k a , p rz y  za p a rc iu  sto lca  i c ie rp ien ia ch  w ą tro b y . Ż ą d a ć  w  ap tek a ch  i sk ładach ' a p te c z n y c h *

ARM IN  O .  HUBER 22)

LUDZIE I M0IOtV
Powieść współczesna z Dzikiego Zachodu

G d y  ra n o  n ik t  n ie sta w ił się d o  p ra cy , inż. K o ś c ie s z a  u d a ł się 
do baraku  r o b o tn icz e g o . P r z y b y c ie  je g o  w y w o ła ło  zdziw ien ie .

— Ja!
—  W ięc wy strajkujecie? — zapytał Kościesza.
—  Y eab! — warknął starszy, jak rozdrażniona pantera.
—  Dlaczego?
—  Za mało płacą... nie warto robić...
— Po ile dostajecie na głow-ę?
— Po półtora dolara! — odpowiedziało chórem kilku ro­

botników.
— Dobrze... Pewno chcecie więcej, c c :
—  Yeab!... Dwa dolar\ !... Dwa i pół!... Trzy dolary!... — 

posypało się ze wszystkich kątów prycz.
—  Dostaniecie po dwa dolary, jeśli staniecie natychmiast 

do roboty! — zawołał Kościesza.
— W ielkie rzeczy! — odezwał się ktoś z głębi baraku, 

le ra z  nam płacą po trzy dolary, żebyśmy nie pracowali!
Kilku robotników przytaknęło, ale reszta ich zakrzyezała.
— Doktór Czingwha! — pomyślał Kościesza.
W  tym momencie usłyszał dolatujący z sąsiedniego bu­

dynku śmiecli dziewczęcy i kilka soczystych przekleństw. 
W  ś la d  za tym  ukazało"się czterech mężczyn 113 czele k ro - 
c iy ł Bułgar „Pasza", za nim Huwai i d w ó c h  potężnych bar­

czystych drabów — jeden Hindus, drugi Europejczyk, któ­
rego narodowość trudno było określić.

— Co się stało? — zapytał gniewnie Petrow.
Zatrzymał się w przejściu o dwa kroki od inżyniera, Hu-

wai ze współtowarzyszami zamknęli drzwi i stanęli za Buł­
garem.

— On chce, abyśmy zaraz zaczęli pracowrać! — roześmia­
ło się głośno kilku robotników7.

— Aha! On chce?!... On? Ten... — zawołał kpiąco „Pa­
sza", wskazując palcem na Kościeszę.

Obiecuje nam po dwa dolary7! — podchwycił ktoś 
z tylnych rzędów. — Po całe dwa dolary na ryło!...

— Huho! — parsknął śmiechem Petrow, klepiąc sie po 
udach — Hojny!... Nie, panie ładny! Gdybyś nam przyrzekł 
po dziesięć dolarów7 dziennie, to jeszcze byśmy sic zastano­
w ić !

Kościeszy krew uderzyła do głowy. Uczuł po r a z  pierw­
szy7, że go opuszcza spokój i równowaga.

— Tak nie może trwać d a le j— powiedział drżącym gło­
sem ledwo hamując w zburzenie.—;-Zapora wodna musi być 
zbudowana.

— On chce!... O11 musi!... Słyszycie, chłopcy? — kpił „Pa­
sza", któremu cała banda wiórowała śmiechem P okrzyka­
mi uciechy Zw rócił się do Kościeszy: — To buduj sam, m ło­
kosie' Rób przy cemencie, przy maszynach, przy materia­
łach wybuchowych! Rób, kiedyś tak. mądry*

Barak zatrząsł się od dzikiego rechotu.
Kośriesza, zbladł.
—  Uważaj, żebym nie zrobił placka z twojego perkatego 

nosa! — wrzasnął rozwścieczony.
To było n& rękę Bułgarowi, który uchodził za najlepsze­

go boksera ną całym wybrzeżu
— Przyjmuję wyzwanie! — oświadczył ze śmiechem ku

niezmiernej radości całej bandy.
W  mgnieniu oka robotnicy pozeskakiwali z prycz, ubie­

rając się pośpiesznie i rozprawiając z żywością 0 ciekawym 
widowisku, które miało się rozpocząć niebawem.

Na skraju obozu odgrodzono grubymi sznurami czworo­
kąt — to miał być „ring"; na gałęzi zawieszono kawałek ie -  
lazne. szyny, która powinna była zastąpić gong.

Tymczasem Petrow rozebrał się do pasa. Zdawało się, 
jak gdyby był niezdarnie wykuty z ciemnego kamienia; nie­
proporcjonalnie szeroki w barach, 0 potężnych długich rę­
kach, niemal sięgających do kolan, był bardzo podobny do 
goryla. Uśmiechał się złośliwie i kpiąco, patrząc na Polaka, 
który też się rozebrał.

Kościesza przewyższał Bułgara o półtorej głowy; byl 
znacznie lżejszy; doskonale wyrobione mięśnie świadczyły 
o* dużej sile i 0 stałym uprawianiu ćwiczeń gimnastycznych. 
W  rzeczy wistości już od cza#ów akademickich boks był je ­
go ulubionym sportem —- brał lekcje od zawodowego trene­
ra, walczył często z czołowym i amatorami w drużynowych 
spotkaniach międzypaństwowych i miał za sobą wiele pięk­
nych zwycięstw. Jednak tam chodziło o ambicję sportową, 
a tu stawka była bez porównania wyższa —  od wyniku wal­
ki zależał niewątpliwie los budowy, a być może i jego 
własny.

Tłum robotników stłoczył się naokoło ringu, coraz czę­
ściej rozlegały się niecierpliwe okrzyki:

— Zaczynać!
„Pasza" przeskoczył przez sznur, obszedł dokoła odgro 

dzoną przestrzeń, szczerząc zęby. przewalając się z nogi na 
nogę i wymachując długimi małpimi ramionami.

Kościesza za nim podążył, powtarzając w duchu: — Mu­
szę zwyciężyć... muszę zwyciężyć za wszelką cenę...

Jedeii z robotników7 wyjął zegarek i uderzył młotkiem 
w żelazną szynę.

Zapaśnicy zeszli się.
O. &. %.
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X  B  C  S P O R T O W E
Największy sukces piłki nożnej

Polska deklasuje Irlandie <1:0
M adejski, D y tk o  i W ilim ow ski bohateram i spotkania

Olbrzymie 1'r.rnr (30.000) już od 
godz. 3 po południu ciągnące na 
stadion W. P. a? races Pclska 
Irlandia ? iawet idę praypa?»czałT, 
że danem im bidzie ogląda-!, naj 
w lękw j si'.kc(:« polokieto piikąr* 
stwa , wspaniale zwycięstwo nad 
zawodowcami z ligi angielskiej 6 0.

W najśmielszych nizypuszcze- 
niaąh Tryenwalittiny się zaledwie 
poza remis marsąc o skromnym 
zwycięstwie 1:0 luo 2:1. Tym cic-em  
dnjźype na s»a grata bęs punktów 
słabych. Atak strzelał dozo i cei- 
nifc. obrona zawsze pa miejscu a 
,jiiesv«warzyszoi:y“ Madejski poka­
jał wielkfe klasę bramkarza

Iriandi. okazała s-.ę bardzo uod- 
r''tP  respołCT. tzybki atait do piłki, 
krótkie pól-gom e podania, dobra 
kondycja i wzajemne zrozumienie 
oro groźne cechy graczy „Zielonej 
Wyspy".

Wynik cyfrow y 6:0 (3 :0 )  krzyw­
dzi może rieco irlandczyków, gdyż 
gra byte całT czai otwarta, z lekką 
przewaga Polski, tylko, że każdy z 
n;j£7 ycS\ atakew nctił w sobie zaro­
dek bramki, a irlandzkie były llkwl 
dowąne jeszcze prred polem kar 
n y c

Z drużyny polskiej m  ępeejaine 
wyróżnienie zasługuje W. limnwski, 
istne ^ 3  We yreoro" Dytko, opajf 
obrońcy i Madejski.

5 MINUT IRLANDII
Zatfryna Irłsndia grająe pod wiatr. 

Grgezr palmy wyraźnie speszeni 
Już w pieruszeJ mit- 'łcie r.rożLy 
itak Irlandczyków, w 7 min. Madej 
ski broni. Irlandia ciągle aifkwjc 
prrw^Tn skrzydłem Na widowni

pesymiści przewidują klęskę. Chór 
skanduje: „Polska grać dołem".

To pomaga- Polacy opanowują 
si, i ruszają naprzód, w  6 min. 
Wilimowski oddaje pierwszy strzał 
ną bramkę irlandzką obroniony ż 
trudem na korner.

PIERWSZA BRAM KA 
W dwie minuty pojem Piątek ga­

si wysoką „bom bę" irlandzkiego o- 
brońcy i podaje Wasiewiczowi, któ­
ry z odległości 20 metrów strzela w 
prawy dolny róg Zdobywamy pro­
wadzenie, tysiące kapeluszy leei w 
górę.

NOKAUT FOTOGRAFA 
Następuje teras okr-s pnew agi 

Irlandii dążącej do wyrównania. W 
14 minucie „trzał lium e‘a, w 16 Ca- 
rey trrela w  poprzeczkę, w m*nu- j 
tę później znowu Madejski szczę­
śliwie broni. Naci p&wob zaczynają i 
się odgryzać, ruszają do ataku i w 
20 minucie P:ec strzela i trafia... 
fotografa,

.IUŻ 2 0
W 34 mfn. Piątek ma obaije  

sirzału do pusiej bramki, w 3 min u 
ty później wolny Góry przeebodzi 
o pąrg centymetrów pad poprzecz­
ką W 89 win. Piątek strzela giewą. 
Gol ciągle wisi w  powietrzu. Wre&ż 
eie w 33 minucie atak Polski lewym 
skrzydłem, strzela Wiiimow°ki, pu 
kę łapie Wódarz i pakuję du suitki, 
Już 2;0

JESZCZE JEDNA ERAM KA 
Znowu pare cbustro-inych atą- 

ków, w 4( minucie bramkaffc Ir­
landzki wybiega flo pilkl, lecz Pią­

tek strzela obok do pustej brąrnkł. 
Publiczność Inż nie klaszcze, lecz 
wyj;, z radości. Dn przerwy już się 
wynik nie *ui-. r.ia

GOL W 4 MINUCIE 
Po przerwie wszyscy opŁokują 

rewanżu Irlandii, pamiętamy prze­
cież jak na Olimpiadzie prowadząc 
5:0 z A nsll^  omal me przegraliśmy 
meczn. Jednak już w pierwszych 
piraniach state się jasnym, Że klę­
ska Irlandii jest nieuchronną. IV 
czwartej minucie znowu piłka trze­
poce się w matce z bliskiego strza­
łu W r.a za.

NAJPIĘKNIEJSZA RRAM KA 
Irlandia rusza jeszcze raz do ata­

ku i znowu bez skutku. W 5 minu­
cie Szczepaniak wybija piłkę z pu­
stej bramki, później Madejski w y ­
łapuje dwa groźne strzały. W lecz­
cie w 13 minucie Wilimowski do­
staje piłkę, prowadzi ją przez pół 
boiska, wym ija obu obrońców ( je ­
den kopnął go w łydkę) i strzela 
piątą bpamkę, najpiękniejsza bram 
bę dnia.

KONTUZJA BRAM KARZA 
Po strzale Wilimowśkiegu schcdzi 

z boiska również i bramkarz mlandz 
ki Maekeneie, który przy rebinzo- 
rmdzie aoznat kontuzji ręki. Rezer­
wow y Harrington bronił jednak 
równie dobrze, a nawet lepiej i spo

kojniej (nie m i?) się lopiawdn 
czego denerwować, byłu już b;0).

TEMPO SŁABNIE 
Ta piąta bramka saŁmraje oota- 

teęrnii* li land^ykuw, tempo ich 
gry słabnie, a i nasi mając zwycię­
stwo „w  kieszeni" nie wysilają się 
zbytnio. Wszelkie zakusy ze strony 
Irlandii pą wprowadzenie gry bru­
talnej są likwid-wane przez dosko­
nałego sędziego Węgra p, Majovsky 

OSTATNIA 13RAMKA 
W 33 minucie Wilimowski strze­

lą, bramkars wybija na korner. Z 
korneru Scberfke podaje głową 
Wodarzowi, który ustala wynik 
dnia 6:9

Ostatnie 13 minut nie zmieniają 
wyniku i wśród slbrzymłago entuz­
jazmu sędzia odgwizduje zwycię­
stw/o Polski. Publiczność wpada na 
boisko i triumfalnie wynosi naszych 
graczy Irlandczycy ze spuszczony­
mi g łow im . maszerują do szatni. 
Po remisie w Pradze z reprezentac­
ją Czechosłowacji takiej porcji bra 
mci; nie spodziewali się.

CZEKAM * NA RRAZELI®
Po tym yiękuym zwycięstw m 

możemy spokojnie oczekiwai meczu 
we Francji z reprezenfaeją Urazy ni. 
Jeże1! i ą„za drużyna wówczas su o* 
będzie się na tak4 samą grę i taką 
nnibieję fo wstydu nam nie przynle 
sie.

P o  p l ( ( n v n v R i  d n ‘ a  XtO
W ło c h y  p r o w a d z ą  z  P o ls k ą

W  niedzielę rozpoczął się dwukrot­
nie przełożony meez tenisowy o pu­
char Davisa Polska — Wiochy.

W pierwszym spotkaniu Włoch Ca- 
acpelt pokonał Hebdę 6.1, 7:9, 6:2, 
7(9, 6:2.

Drugie spotkanie pomiędzy Stela- 
nim i Tloczyńskim zostało przerwane 
ze względu na ulewny deszcz przy 
stanie 8:6, 6:4 dla Włocha. Spotkanie 
to zostanie dokończone W fotiiędzia- 
fc.k. Narazie Włochy prowadza 1

Bojs 3 puchar Bavśsa
W me.7'1 tenisowym o puchar Da 

visa Niemcy pokonały Norwegię w 
2:083 ui.a 4:1. Ostatnio Goepert wy­
stępujący zamiast H.rokla pokonał 
fląąnesą 6:3, 8:6, 6:2. Punkt zdobył 
jednak Norweg walkowerem, W dru 
gim epot Kaniu Metąxa wygrał z Jep 
senem 6:1, 6:#, 6:0.
sZEGJA POKONAŁA SZWAJCARIĘ

3 z w „ t j a  w y g r a ła  ju ż  m e c z  ze 
S z w a jc a r ią  w  d r u g ie j  ru n d z ie . W  
t r z e c im  d n iu  m e c z u  S e h o e d e r  p o k o ­
n a ł  S z w a jc ą i a  M a n e f f a .  P u n k ta c ja  
s p o tk a n ia  b r z m j :  3 .1  J f a  S z w e c ji.

W  t r z e c ie j  r u n d z ie  S z w e c ja  w a łc z y ć  
będzie za z w y c ię z c ą  s p o tk a n ia  A n ­
glia — J u g o s ła w ia .

JUGOSŁAWIA PROWADZI 23)
Z ANGLIĄ

W  drugim dniu meczu, dokończona 
została druga gra pojedyncza w me-

czu Jugosławia — Anglia o puchar 
Davisa.

W singlu tyin Punęec pckpnuf 
Shayesa 6 4. 4:6 6:2, 6:4.

Rozpoczętą grę podwójną Punce, 
— Mitic przęciwko Eufer — Wódę 
przerrzano z powodu bumy przy Sta­
nie 7:5, 6:3 dia pa.-y jugosk.whlń 
skiej.

Na razie wiec prowadzi Jugosławia 
2:0.

S zw a jc a ria
pftKenała Anglią ?i1

W Zarycim, wobec 2jXD3 widtńw 
rozegraiiy został meez pSbp^ti 
Szwajcaria —  Anglia, zakoóezony 
sensacyjnym zwycięstwem £zwajr«ri( 
w stosunku 2 :! (1:1).

R  A  O  I  O  s a r
W TO BFii

ęi5  Pl«sn .JŁiedy r-nne wstała zo­
rzo" 8.80 GininBstyKB o.4(. Muzyka <pty- 
t j ł  7C Dziennik. 7.IS Muzyka lutyty). 
Ł.U0 f,a4>cja dla szkół.

ił.Oj Audy p: u Ula „o borowy cii. 11J9 
,.Wyet«e*k? <.u lam" — iłucnr-wiako 11 *0 
Edward Grieg; Koncert fortepianowy 
a-wiol) op ii. ippty). 11 ST Sygnał eza- 
su  r  bejtlE i z Krakowa, 12.03 A udycja 
połudr„oWa

iSÓO BriudomoSe, gwspodaiCie. 15.45 
„Żogadlta historyczna". 16.05 Przegląd 
aktualności finansowo . rospodarczych. 
iS.18 Koneert kameralny lS.łi Pogauan- 
ka 17 00 Śląsk nieznany turystom. 17 15 
Potpoun w wykonaniu Zespołu Salono­
wego Rozgłośni Poznańskiej 17.50 „Była 
sobie ważka" — pogadanką la.Oo Wia­
domości sportowe 18 10 Skrzynicr tech­
niczna. 14.85 Program 10.H5 Audycta dla 
wsi 10.00 „Komecna ludzka" — Baizac a 
_  w oprać, tudeusza Ecleńskiego-noya. 
19.30 RecUul śpiewaczy Yorid Ikoncn. 
10 S0 Pogadanka 20.00 „Na Ludwir.owie 
r uzyezki. gra.. ", 2U.45 Dziennik 20.55 
I-oę£id«xiifiL 2iiK) Koncert w wyk. Or­
kiestry BymfoniCznt) 22.0C Muzyka ta- 
neuioła aSW. Ortatr.ie wiadomości

nej Dyrekcji Państwewaj Łotarlt w War- 
1 ŁZawia.

11.00 Audycją Ula o,(bor iwycb. 11.15 
I Audycja dla szkół. 11.40 Gra Edward 
| Comette — organy (płyty). 115" Sygnał 
1 czasu. 12.03 Audycja południowa.
1 15.30 Wiadomości gospodarcze. 15.43

„Roald Amundsen". 16.00 Skrzynka ję­
zykowa. 16.15 Muzyka węgierska (płyty).

16.30 Transmisja z uroczystego otwar­
cia Międzynarodowego Kongresu Eucha­
rystycznego na Placu Bohaterów w, Bu- 
dapeszete. 17.fU p,,gad„aki- 17.40 Gra 
Orkiestra Rozgłośni Lwowskiej. 18,80 £y> 
cię młodzieży w obozie — pogadanka.
J5 30 Audycja dia wsi. 19.00 „Mecz" _
obrazek z powieści Czesława Straszewi- 
cza „Przeklęta Wenecja". J8 2C Recital 
skrzypcowy Józefa SalacęB. 19.35 Stoicy 
i epikurejczycy — odczył wygi. ci Iza 
Dąmbska. 19.50 Pogadanka. 20.00 Muzy­
ka taneczna (płyty). 20.45 Dziennik. 30.55 
Pogadanka. 21.ÓD Koncert chopinoyzski 
w wyk. Zbigńiewa Drzewieckiego — for­
tepian, 21.45 „Prok wsi w poezji staro­
polskiej". 23.09 Melodie operetknw-c. 
22.50 Ostatnie wiadomości. 23.08 Polskie 
tereny łowieckie" -■ odczyt.

P ie rw s ze  m ecze o puchar Polski
§® ftsscyine zw y e s ą s tw o  P r m o r z a

W uindtielę rwtiSiPJifl zostały 
pierwsze spotkania iilłkafskie o 
puchar Polski i pagru^ę Fjina Pre­
zydenta R. P. Pierwsze wynikł 
przedstawiają się nactępnjąęo:

W Brześcia n. Bugiem Warsza­
wa pokonała Polesie 7:1.

W Biatymstcku WilŁti pokonało 
Białystok 1:0 (0:0).

W Toruniu Pomorze zwyciężyło 
Fot,nań 4:3.

W Sospuwto Łódź odpiosła -swy- 
cięęjwn u d 2  'ętębięm 4:3 (2:8).

W Łucku Stanisławów pokonał 
W cłyn 3 :2 .

W I ublinfe lw ó w  kopunał Ln 
blin 4:3.

NAtriEKAWS/E AuDyCJE 
»i 49 3s.-> Mit- hi-torycziii, 
jo 80 Nieśmiertelne książki": 

„Komedia mdzka" — Baisu.-Ł 
19.38 Becita! śpiewneey YriO Iko- 
oeit
21.0C Koncert symfoniczny.

w a k r z a w a  U
13.00 Mdcykr dwufortep/onowo (płyty).

14.00 Informacje 14.05 Program. 14.10 
Koncert rozrywkowy iplyty) l&Oł} po- 
gadai.R- 15.10 VYiadoniości sportowe 
15.15 Zespój snlunowy

18.00 Boberi Schumann - utwory ka­
meralne 18.0» Muzyka lekka (pJyty) 
1055 zyoie Kulturalne stolicy

22.U0 Gdj'byni miał milion” — pamięt­
nik g « « »  loteryjnego 22.15 Beeital 
wiolonczelowy Tadeusza Lifana. 22.43 
Muzyka leltlca i taneczna (płyty) 

AUDYCJE KKÓTKOFALOWB
1 Dziannik 2 Pogadanką aktualna 3 

Staropolskie piosenki W przerwie: Frag- 
men‘ z lcsiążki Melchiora Wańkowicza 
4 Przemysł hutniczy (f Polsce 5. Wę­
drówką muzj ezna do całej Polscy

ŚRODA
6.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają zo­

rze". G.sa Gimnasfyfta. R.4ii Mdzykń (pły­
ty). 7.00 Dziennik. 7.15 Muzyka (płyty).
8.00 Audycja dia szkól h 10 Ciągnienie 
mi! i orli a Transmisja z Ginaćhu Gfcneral-

NAICIIKAWSZE ALPY7JE
15.45 „Roald Amundsen" — poga­

danka dla dzieci.
16.30 Transmisja < nroczystego o- 

twarcia Międzynarodowe*? Kongresu 
Eucharystycznego w Budapeszcie.

18.30 „ikycie młodziegy w obozie" 
— pogadanka.

21.0C Koncert chopinowski — Zbl- 
niew Drzewiecki.

21.45 Urok wsi w yaezji staropol­
skiej.

Z w y r i ą s t w o  K r a k o w a  8 ; 1
„ C z e r w o n e  <Jiab)y”  z n o w u  p o k o n a n e

R e p re z e n ta c ja  p iłk a r sk a  K ra k o w a  
p o k o n a ła  n ie o t ic ja lu ą  r e p re z e n ta r ję  
H elgii, d ru ż y n ę  „ c z e ry y o n y c h  d ia ­
b łó w "  w  w y so k im  s to s u n k u  8:1 ( 1 :0 ) .

P o  s ła b y m  s ta r c ie  B e lg ó w  w  s o b o tę  
w  B ie lsk u , g d z ie  p o n ie ś li on i p o ra ż k ę  
w  s to s u n k u  1 :2 , a a  b o isk u  W is ły  w 
K ra k o w ie  z g ro m a d z iło  s ię  zaledw de 
o k o ło  5 .0 0 0  w id z ó w .

O m a w ia ją c  p r z y c z y n y  t a k  w y so k ie j 
p o ra ż k i „ c z e rw o n y c h  di ib ló w "  n a leży  
w z ią ć  poęj u w a g ę  p re e d e  w s z y s tk im  
ś w ie tn ą  g rę  z e sp o łu  k r a k o w s k ie g o , 
k tó r e g o  a ta k  w  d ru g ie j  p o ło w ie  m e ­
c z u  z a g ra ł  w y ją tk o w o  d o b rz e .

C a ła  d ru ż y n a  K ra k o w a  g ra ła  a m ­
b itn ie , a  p o d  w z g lę d e m  te c h n ic z n y m  
z n a c z n ie  p rz e w y ż s z a ła  „ c z e rw o n y c h  
d ia b łó w " , N a ś lisk im  po d e s z c z u  te r e ­

n ie , g o śc ie  b a rd z o  s tra c ili  n a  s z y b k o ­
śc i, k tó ia  s ta n o w i ich n a jw ię k s z y  
a tu t .

P ie rw sz ą  u z n a n ą  b ra m k ę  u z y s k a !  | 
w  14-ej m in . H n b o w s k i, j

Pr. p rz e rw ie  H a b o w s k i w  5 -c j m i­
n u c ie  p o d w y ż s z a  w y n ik  cio 2 :0 . B e l­
g o w ie  r e w a n ż u ją  s ię  s z y b k o  p fz e z  
D e s m e ta . W  n a s tę p n y c h  m m u ta e h  
K ra k o w ia n ie  o p a n o w a li  z u p e łn ie  b o i s ­
ko  i w  k ró tk ic h  o d s tę p a c h  z d o b y w a ­
ją  d a ls z e  b ra m k i. W  9 -e j m in u c ie  A r­
tu r  p o d w y ż s z ą  d ń  8 ; ł .  W  14 ł 23 -e j 
m in  U ra c z  s t r z e la  d w ie  d a ls z e  b r a m ­
ki W  25 i 3 0  m in . a w m  b ra m k i z d o ­
b y w a  Z e m b a c z y ń sk i.  O s ta tn ia  b ra m ­
k a  u z y s k a n a  p f z e z  B a b o w ś k ie g o  z b ie ­
g a  Się p ra w ie  z g w iz d k ie m  sę d z ie g e , 
k o ń c z ą c e g o  z a w o d y .

H E N R Y K  Z A K

W A r ~y't v ;a"'{{ i
13.08 K oncąrt rozrywk&wy i płyty) 14 On 

Parę ltlforfnągjl. 14.05 Program. 14-10 I 
I Konecrt ko listów. 15.00 „-Moszcr — natu- j 
| ralny sek owocowy". 15.15 Wiadomość) ' 
sportowe. 15.20 K.iiutit salonowy Stefa­
na Bachom.

18,00 Muzyką ranaczoa (płyty). 16.45 
Koncert orkiestry K. p. 10.35 Mucyka la - 
nóczna (płyty). 19.55 ayoie kulturalne 
stolicy. ŻS.OC Polskie wykop Miska w 
„Stolicy Ślóńca". 22 15 Sergiusz Rachma­
ninow i Fritz Kreisler w rupertuaia* ka­
meralnym (płyty). 23.00 Muzyka tanecz­
na

AUDYCJE KBóTKOrłLPWF
X. Dz-eniiik. 2. Co słychać w sporcie 

polskim* 3, śpiewają: Jjjnińa Szj>mulsKa 
j Jan Bronisław Giżyński. 4- Geniraińy 
Instytut Wycjiowanja Fiiyczncgo. 5. U- 
twory Fryderyka Chopiną. 6- Stosunki 
polsko ~ amerykańskie w hiatotil.

Eliminacje lekkoatletyczne w Łodzi
30 zawodników „nie raczyło”  przyjechać

Notowania giełd warszawskich
b - r Ł D A  P i E N i Ę i m

D e w iz y :  P o l a n d i a  2 9 2 .8 0 , B r u k s e ­
l a  ąy .40 . H e ls in k i 11 .63 , L o n d y n  20 .27  
N o w y  J o r k  5 .30  j 7 /8 , N o w y  J o r k  
f k f - b t i )  5 .81 , O s lo  182 .05 . P a i y ż  '14.6'J 
P r a g a  1 8 .4 2 ; S z to k h o lm  1 3 5 .CO, Z u ­
ry c h  121 00.

P o ż y c z k i :  3 p ro c . p r e m . in w e s t. I 
e ro . 7 9 .5 0 ; I I  e ro . 80 75 ; 4 p ro c , k o n ­
s o l id a c y jn a  6 7 ,50  —  6 7 .7 5 ; 4 ,5  p ro c . 
w e w u . p a ń s tw . 65 .00; 5 p ro c . k o n -  
w e r s y jn a  70.00 —  7 0 .7 5 ;

L is ty  z a s t a w n e :  S p ro c . z ie m s k ie  
d o la r .  g w a r .  k u p o n  94 66, 4 ,5  p ro c . 
a je m ś k ie  s e r ia  V  04 .75  —  6 1 .25 ; 4 ,6  
jfroc. P o z n . z ie m i lw a  k re d . s e r ia  L  
0 3 .7 5 ; 5 proc.. W a r s z a w y  77.5 , 5 p ro c . 
W a r s * ,  (193.3 r . )  72 .7 5  —  72.50 —  
72 .75  ( d ro b n e )  73 .00  —  72 .75 .

A k c je :  B . P o ls k i  1 1 3 .5 0 ; W a r s z .  T o -  
w a r z  F a b r .  C u k ru  34 .00 , L ilp o p  75-00 
—  7 5 .50 , N o rb k n  8^ 00; O s tro w ie c  
64.00; E ta ra c h o w ic c  35 .75  —  3 6 .0 0 ; 
H a b e r b u s c h  4 7 .7 5 ,

g i e ł d a  z b o ż o w a
Pszenica je d n o lita  28.50 —  29 .00 , 

zbierana 28 06 —  2 8 .5 0 , żyto i  sL

21.75 — 22.0Q, iw ie s  i A. 82.28 r - 
22,75, 11 s t. 21.00 — 21.50, lę c /n u e .i  
i 9.35 -  10.50, grpęh potay 24.00 — 
27.00; Vitorią 28.00 -  2900{ ł-bin 
n ie b ie sk i 13.75 — 14.25, łuLIti żółty 
14 50— 3 5 00, w y k a  jara 31 75- -22,73, 
s e r a d e la  33.50 —  34.50, rzepak zu n
5 6 .00— 5 7 .:)0; le tn i 2 .1 )0 — 55 ,00 , -żep ik  
z im o w y  5 2 .0 0  — 53 .00 , le tn i 5 J-0 0  -■ 
5 3 .0 0 ; s ie m ię  ln ian e  b a s is  00  p ra ć . 
51 .50  —  52 .50 , k o n ic z y n a  c z e rw . s u r .
100.00— 110.00 ; k o m cz , b ia ła  190 00 - 
2 1 0 .0 0 ; L u c e rn a  f r a n c u s k a  195.00 — 
2 0 5  00. m ą k a  p s z e n n a  g a t .  1 4 3 .0 0  — 
45.5C g a t .  I) 31 .0 0  — 32 .5 9  n a s ta w n a  
1 6 5 0 — 17.50; ż y tn ia  g a t .  p ie rw sz y  
32 .0 0  -  3 2 .7 5 , g a j .  H 19.75 -  20 75, 
ć a z o w a  2 3 .5 0  — 24 25 , o tr ę b y  p sz ę r.n e  
g r u b e  15.50 — 16 .00 , ś r e d n ic  14.25 —  
14 75 , m ia łk ie  1 4 .2 5  —  i4 .7 5 ,  ż y tn ie  
14 .25  — 14 75, m a k u c h y  ln ia n e  2 2 .0 0  
—  2 2 .50 , r z e p a k o w e  15 69 —  1 6 0 0 , 
ś ru ta  so jo w a  22 00 — 2?.5o  s ło m a  
p r a s o w a n a  ( ż y tn ia )  6 .5 0 — 7.00, s ia n o  
s ło d k ie  p r a s o w a n e  10 .50 —  11.00, 
p r a s o w a n e  8 .50  —  9 .50

Z ie m n ia k i la d a ln e  4 .0o  — 4.50, 
s a d z e n ia k i  10.00 —  12.00.

Na stadionie ŁKS odbyły się ogól­
no - polskie zawody lekkoatletyczne, 
które Kiiały potłużyć z& podstawę do 
ustalenia reprezentacji polskiej na 
zawedy z Francją. Niestety g pośród 
wyzrączopych przez PZLA okoio 80 
Zawodników nie przybyło óo Łodzi 
przeszło 80. Wyniki Stosunkowo eła- 
b£, tymbnrdziej, że zawedy odbywały 
się w czasie przcjmującegc- zuuna i 
ulewnego deszczu. Dobrą formę wy­
kazali sprinterzy. Poza tym Gąsow 
ski, Hoffmuń Marian, Noji Gierutto.

Skok o tyczce: ł )  Mucha (Czeiat) 
350 m.. 2) Klemczak,

100 m: 1) Trojanowski (AZS War­
szawa) U sek., 2) Zasłona.

Ojzczepi 1) Dudzicz (Cracovia)

—Jugosławia 4:0
W międzypaństwcW Ei meczu 

piłkarskim w  Genili W łorby poko­
nały Zdecydowaniu Jngopia^yii; 4:0 
(2:0). Bramki dla W łochów zdobyli: 
CoktUssi, Płola, Meazid ł Ferrari.

S z t a  a — H9;sndi2 3:1
W Amsterdamie w muczu między­

państwowym reprezentacja piłkar­
ska Szkocji p< konała reprezentację 
Holandii 3 1 (C;0).

F r a n c ia  m is tr z e m
f . - Y i a t a w s r p a d z i e

W fleCydulącym meczu e t^Tul mi 
strza świata w szpadzie drużynowej 
Francja pokonała Wiochy 

Klasyfikacja pflnstw pt) zakończe­
niu roźgrywek w tej konkroccj! 
przedstawia się następująco:

1) Francja, 2) Szwecja," 3) Wiochy, 
4) Holandia, 5) Czechosłowacja.

56,26, 2 ) Manugicwicz (Pogoii Lwów)
110 n>. płotki; ?) Niemiec (Fogon 

Lwów) 16,3, 2) Pajoker (AZS War­
s tw a ) .

1509 mi 1) Staniszewski (W«f-d«a 
wą) 10,9, 2) Skolik (Pogoń Katowi­
ce).

W dal i H iffman Mariin 7 04 ro.
200 mi 1) Danecki (KW Potitorze) 

23 sek., 2) J.idowski (Pol,).
400 m 1) Gąsowski (Dęolin) 50,4, 

2) Śllwak (Pogoń Lwów).
W zwyż: 1) Kalinowski (Grudz.) 

173, 2) Gierutto.
800 mi 1) Gą^owski (Orlęłą Dę­

blin) i  min- i  S., 2) Gorczyński (AZS 
Waruaawą).

Crou country: i )  Kranie (Gdynia) 
10 m. 84 2) Flis (Lublin), i0  m.
2.6,2, 3) Kuipes (Lk S).

Trójskok: l )  (Jofmin M. (Poznań) 
13 54 tn, 3) Maciaszczyk (Sokół 
Łódź).

400 m. prze? płotki i 1 )  Ju rk o w sk i 
(Polonia) CO,4 %, 2) Kępiński (Pol,),

Kula: 1) Gierutto (Warszrwą) 14 
m 62 i pół em., 2) Praski (Ka:wwi- 
ce).

Dysk* 1) Gieyulti. (Warszawa) 
44 36, 2) Fiedoruji (Warsz),

Młot: 1) Więckowski (Bydgosżćz) 
37.99, 2) Mikosa (Katowiee) 35.32.

5 kilometrów: 1) Nojl (Worszawa) 
J5.32, 2) Herman (Ognisko Wilno) 
15.42,6, 3) Wasilewski (Warszawą), 
4) Diiplicki (AZS Warszawo), t>) No 
wacki (Zakopane), 6) Półtorak (Bia­
łystok).

W K S  P o z n a ń
nusirzem armii w  boksie

W Warszawie .m eeruny zojiał 
finałowy meez bokscrsld ń mistrzo­
stwo armii pomiędzy W XS Flotą z 
Gdyni ł  WKS Poznań. Zwyciężył 
WKS Poznań w stosunku 10:6, zdo­
bywając tytuł mistrza wojska.

W i e r z y c i e l e  „ M o m e n t u
u s iło w a li z b e m M o w a ć  lo k a i p is m a

Do administracji wydawnictw ży­
dowskich „Moment" i „Nowy Głos", 
przyszła wczoraj w południe grupa 
drobnych dostawców i wierzycieli 
pism, domagając się zapłaty należno­
ści. Poniev ąż wspomniane wydaw­
nictwa znajdują się od kilku tygodni 
pod przymusowym nadzorem sądo 
wyra, przybyłym odmowfono zapłaty. 
Wówczas rozgoryczeni wierzyciela 
wywołali wieittą awanturę, wybijając 
szyby w  śctertach i okienkach, oddzie­

lających biura od poczekalni. Nadzor­
ca sądowy, adw. Marek Kahc-nt 
(żyd), zamknął lokal administracji na 
klucz i zawiadomił IV konps, Na 
miejsce przybyła policja, atóra wszyst 
kich awflnturniczyeh w^erzydefi •— 
sprawców xaltłócenia „pokoju pttbb 
czr.ego, przepi owadzlła do koml-aria- 
tu. Tranopert aresztowanych wywo­
łał w czasie przejścia przez ufice. cił 
brzymie zbiegowisko.

Wiadomości a toca

W y n i i S « i i  ^ o n S t w
z  d n ta  22 ra sja  b . r .

G O Ń  1. D y s t .  1600 ro. N a g r .  1300  
z l . :  1 )  K -tirry ż. S ta s ia k ,  2 )  N o rd ­
s t r o m  (3 1 ,6 ) ,  3 )  P i r a n d e l lo  (2 5 ,5 ) .  
W y g r .  w  1.44 s. !. f  I i p ó ł d ł. T o t.  6. 
Porządkowy 9.50

G O N . 2. D y s t.  21C0 ro. N a g r .  2200 
z ł.:  K a p r y s  I I  ż. P u le , 2 ) W isco n ti 
( 1 2 ,5 ) ,  3 )  M is te r  B r a u n  ( 9 ,5 ) .  W y g r .  
w 2 .1 8  s. p o  w a lc e  o p ó ł d ł. T o t.  21. 
P o rz ą d k o w y  49.

G O N , 3. D y s t.  28 9 0  in. N a g r . „ W o - 
to W sk ie g o ” l f j .000 zł. 1 ) K a i  es  ż. M i­
c h a lc z y k , 2 )  K il ty  V il la r s  ( 1 3 ) .  W y g r . 
W 3.7 a . d o w o ln ie  o 3  i pół d łu g . T o t. 
ft.5.

G O N  4 D y s t .  1600 ro. ^ a g r .  1600 
z ł. ł )  O m m ec-an  i. P u le  2) R y b :tw a  
(4 9 ,o ) ,  3 ;  R io  R i ta  II (4 0 1 . 4 )  O K. 
(1 8 ) .  5 )  O s tro g a  (1 3 9 ,5 ) ,  6 ) B re z a id a  
(1 1 ) .  7 ) G o n ty n a  (1 4 7 ,5 ) .  W y g r .  w  
1 .45  s. d . p e w n ie  o 1 d ł. T o t 38  f r ,  
10 —  12,5  —  12. P o rz ą d k o w y  236.

G O N . 5. D y s t .  1600 m . N a g r .  „ E u ­
l e r a ” 12 .000  z ł .:  1 )  J e r e m i  ż . S ta s ia k ,

2 ) K a n c le r z  ( 7 ,5 ) ,  0 )  D e la y a i  z d y ­
s ta n s o w a n y . W y g r .  w  1.41 s d o w o l­
n ie  o 4 d ł. T o t.  10. P o rz ą d k o w y  )3 ,

G O N  6. D y s t.  1600 i i  N a g r . 2305 i 
z l.:  1) P u m m e ry  ż. G u iy a s , 21 Iżre- 
s i s t lb le  (1 9 ) ,  3 )  K ry n ic z a n k a  (34,ą). 
4 )  H a r m a t t a n  ( 3 4 ) ,  5 )  L e  f a ł a t  i :i
( 1 3 2 ^ ) .  W vgT . w  1.41 s. b. ł. o 1,5 
d ł. T o t. 9 f r .  C —  8,5 , P o -z n d k O w y  31.

G O N . 7. D y s t.  160u m . N a g r .  1 4 ^  
z i.: 1) A ig o k e rtis  ż. K lam ar. 2 )  D e n ­
k a  (5 9 ,5 ) , 3 )  J o l a n t a  ( 1 0 .5 ) ,  4 )  A i:-  
z o n a  (4 4 ,5 ) ,  5 )  N a n a  I I  (227,5).
W y g r .  w  1.47 i p ó l s . w  walce o p ó l 
dł. T o t.  10 ,5 , f r .  7 —  IG ,5 p e r z e d -  
k o w y  91,50.

G O N . 8. D y s t .  220 0  ro. N a g r  1400 
z ł.:  1 ) N ig h t B ro e z s  c h ł B o g a b o w m a , 
2 ) S ess i (4 3 ,5 ) ,  3 /  W a r d a r  (63), 4 ) 
I g n is  (9 8 ,5 ) ,  5) K u m o r  (20,5), 5\ 
D e s ir  ( 1 8 ) .  W y g r .  w  2 .29  s. o 2,5 dl. 
T o t .  12 .5 , f r .  8 ,5  —  13,5 .
P o rz ą d k o w y  69.
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„ S y t u a c j a  s k o m p l i k o w a n a  i  k r y t y c z n a “

Wielka gra dyplomacji europejskiej
d o k o ł a  k o n f l i k t u  n i e m i e c k o - c z e s  ^ i e g o

LONDYN, 22. 5. Ożyw iona
działalność dyplom atyczna rządu 
brytyjskiego nie ustala m im o nie­
d z ie li.' A m basador brytyjski w 
Berlinie Henderson kilkakrotnie 
konferow ał w  sobotę z ministrem 
spr zagr Ribbentropem . Jak za­
pew niają w  kom petentnych k o ­
lach brytyjskich , wszystkie spot­
kania w ykazały małą gotow ość ze 
strony niem ieckiego ministra 
spraw  zagranicznych dojścia z 
rządem  brytyjskim  do porozum ie­
nia.

W  niedzielę lord Halifax w e­
zw ał w  południe do siebie amba­
sadora niem ieckiego von  D irck - 
stna i ośw iadczył mu, że rząd 
brytyjski jest w ielce zdziw iony z 
ra cji w rogiego stanowiska, zajęte­
go przez prasę niem iecką w obec 
W. Brytanii. L ord  Halifax ośw iad­
czyć m iał am abasadorowi Niem iec 
że r z ą l brytyjski w idzi z tego ro ­
dzaju  postępow aniu prasy niemiec 
k ie j bardzo niepożądane ob jaw y, 
które m ogą doprow adzić do zao­
strzenia sytuacji. Am basador von 
Dircksen udzielić m iał lordow i 
H alifazow i uspakajających zape­

wnień, że rząd niem iecki byn a j­
m niej nie dąży do zaostrzenia sy ­
tuacji i zapewnić m iał brytyjskie­
go ministra spr. zagr., że rząd 
Rzeszy dołoży starań, aby złago­
dzić ton prasy niem ieckiej. O bra­
dy gabinetu.

Prem ier Cham berlain przybył 
do 1-iondynu o godz. 2 po poł. O 
gadz. 5 pp. zehrał się na Downing 
Street gabinet brytyjski, który 
obradow ał pod przew odnictw em  
prem iera Cham berlaina całą go­
dzinę. W  toku tego posiedzenia 
rady ministrów, lord Halifax zło­
żył sw oim  kolegom  w gabinecie 
sprawozdania z sytuacji i kroków  
pow ziętych przez niego.

W szystkie te kroki zostały przez 
członków  gabinetu zaakceptowane 
i naogół m inistrowie, gdy opusz­
czali posiedzenie gaibnetu w yn o­
sili wrażenie, ze sytuacje uległa 
pewnem u odprężeniu.

N adzw yczajne posiedzenie ga­
binetu w zbudziło w ielkie zainte­
resowanie. Przed rezydencją pre­
miera na D ow nm g Street 10 zgro 
m adziły się liczne tłum y, które o -  
czekują na w yniki obrad.

j dzy A nglią  i F rancją  dokonany 
'-ostał podział roi, przy którym 

! A nglia  czyni wszelki-? w ysiłki w 
kierunku złagodzenia i poham o­
wania ewentualnej akcji n iem iec­
kiej, natom iast francuskie MSZ 
w  Paryżu ze sw ej strony ma czy-

Nadal sytuacja K rytyczn a
A n g lia  chce b yć  a r b itre m

LON DYN, 22. 5. B rytyjsk ie k o ­
ka urzędow e oceniają sytuację w  
konflikcie czesko -  niem ieckim  
w  sposób następujący:

„B ryty jsk ie  koła rządow e uw a­
żają nadal sytuację za skom pli­
kowaną i krytyczną. K rzyżują 
się pogłoski i zaprzeczenia stron 
zainteresowanych co do rozm ai­
tych w ypadków  na pograniczu 
oraz co do ruchów  w ojsk . W  tej 
sytuacji trudno ocenić, co jest 
prawdą. Rząd bryty jsk i dąży do 
odegrania w  tych warunkach ro­
li obrońcy pokoju . Angielska op i­
nia publiczna nie w ykazuje żad­
nej chęci brania tej luh <nnej 

-strony jn z z tego pow odu, że o -  
świadczenie się po którejkolw iek

stronie zm niejszyłoby wartość ‘ro ­
li rządu brytyjskiego jako arbi­
tra.

Rząd bryty jsk i pragnie podjąć 
w ysiłk i w  Pradze, aby doprow a­
dzić do bardziej rozważnego i spo 
kojnego traktowania sytuacji, ce ­
lem  um ożliwienia przede w szyst­
kim  rozpoczęcia rokow ań pom ię­
dzy Henleinem  a rządem  czeskim. 
Rząd bryty jsk i w ykorzysta ,‘n ły  
sw ój w p ływ  w  tym  kierunku.

W  brytyjskich  kołach rządo­
w ych  z zadow oleniem  stw ierdzo­
no, że ton prasy niem ieckiej jest 
dziś spokojniejszy, aniżeli był 
w czoraj, a to uważane jest w  L on­
dynie, jako dow ód pew nego od ­
prężenia tej krytycznej sytuacji.

P o d z i a ć  t ‘ 6 1
m ię d z y  F r a n c ją  i A n g lią

P A ilY Ż , 22. 5, K ola o fic ja ln e  
i pó ło fic ja ln e  francuskie zajm ują 
stanow isko daleko idącego opty­
mizmu, podkreślając, że sytuacja

rozw ija  się w kierunku odpręże­
n i a .

W  kołach paryskich komentują 
sytuację w  ten 3posćb, te pomię-

Oberwała sią  chmura
w  powiecie opatowskim

G ra d  w y r z ą d z i ł  o lb r z y m ie  s z k o d y
KIELCE 22. 5. Po niezwykle 

upalnych dniach z soboty na nie­
dzielę w nocy przeszły nad tere­
nem w ojew ództw a kieleckiego sil­
ne burze gradow e, czyniąc duże 
spustoszenia

Na terenie gm iny Piórków  w 
pow . opatowskim  nastąpiło w so­
botę w ieczorem  oberwanie się 
chm ury, które spow odow ało zer­
wanie mostu w m iejscow ości 
P iórków  na szosie Opatów —  
Kielce, wskutek czego komunika­
c ja  na tej drodze została przer­
wana. P adający grad w ielkości 
kurzego ja ja  zniszczył około 350 
hektarów zasiewów w 80 proc., 
zaś kartofli w 100 proc.

W e wsi W ola Łagowska zawa­
liła  się stodoła, pod gruzami któ­
re j zginęła 75-ktn ia  R ozalia W ło­
darczyk. Poza tym grad, padają­

cy w gm inie Piórków, pow ybijał 
wszystkie szyby w dom ach od 
strony północnej.

Również nad terenem powiatu 
kieleckiego przeszła silna burza 
gradowa, która na terenie gminy 
Bieliny, Górno i Cisów zniszczyła 
w 60 proc. zasiewy na przestrze­
ni około S00 hektarów. Zniszczo­
ne zostały również sady ow oco­
we, których drzewa zostały po­
wyrywane z korzeniami i poła­
mane. Ponadto uszkodzonych zo­
stało kilka budynków mieszkal­
nych i stodół. Straty są duże, lecz 
nie zostały dokładnie obliczone.

KRAKÓW , 22. 5. D zisiaj po 
w czorajszym  bardzo upalnym 
dniu przeszła nad okolicam i Kra­
kowa burza, po której nastąpił 
znaczny spadek temperatury.

nić nacisk  na Pragę w  kierunku 
zajęcia  przez nią jaknajdalej u- 
stępŁwego stanowiska w  stosun­
ku do H enleina. Całe zaintereso­
wanie kół politycznych, parla­
mentarnych i szerokiego społe­
czeństwa francuskiego zwrócone 
jest na Londyn.

R z y m  z g ł a s z s  b e s S n te re s s e m e n t

przy tym, iż na ca lei d łu g o ś c i, nie obsadzona jedynie przez po­
gran ie* polsko - ezeskosłow acka s te ra n i» straży skarbowej m e­
na w schód od Cieszyna jest obec- znacznie wzm ocnione.

N e r w o w o ś ć ,  cacy...?
Z a rzą d ze n ie  am b. Hendersona

coto ąte przez lorda Halifaza

R ZY M , 22. 5. W łoskie koła p o ­
lityczne śledzą bacznie przebieg 
wydarzeń w  Czechosłow acji, za­
chow ując przy tym  zupełny spo­
kój.

Potwierdza się tu w iadom ość, 
że podczas ostatniej rzym skiej w i

zyty Hitlera rząd w łoski został 
dokładnie poin form ow any o sta­
nowisku Niem iec w obec kwestii 
sudeckiej i zgłosił w obec k on flik ­
tu pom iędzy Pragą a Berlinem  
zupehte desinteressement.

O d p o w ile d i czeska
na d e m a rc h e  P r l s k i

D ow iadujem y się, że w  odpo­
wiedzi na dem arche posła R. P. 
w Pradze rząd czeskosłow acki dal 
w yjaśnienie, że osła l nie zarzą­
dzenia w ojskow e nie były w n i­

czym skierow ane przeciw ko P ol­
sce, lecz m iały na celu  wyłącznie 
utrzymanie spokoju  i porządku 
wewnątrz kraju.

Rząd czeskosłow acki podkreślił

LONDYN, 22. 5- W  londyńskich 
kołach politycznych wywołała zdzi­
wienie wiadomość, żr ambasador bry­
tyjski w Berlinie Henderson polecił 
w ubiegłą sobotę „osobom zbliżonym 
do ambasady angielskiej i konsulatu" 
przygotować sig do ewentualnego 
wyjazdu z Berlina. Podobno w da­
nym wypadku przez te „esoby zbli­
żone do ambasady i konsulatu" nale­
ży rozumieć członków berlińskiego 
biura angielskiej agencji telegraficz­
nej Reutera, którzy mieli opuścić Ber­
lin na znak protestu przeciwko zajściu

jednego ze współpracowników Reute­
ra z władzami niemieckimi.

Lord Halifax, dowiedziawszy się o 
zarządzeniu amb. Hendersona, polecił 
niezwłocznie zarządzenie to cofnąć, 
uważając je za nie umotywoy ’ ne i 
wywołujące zaniepokojenie. W  ko­
łach politycznych zwracają uwagę, że 
incydent powyższy świadczy, iż amb. 
Henderson na skutek ostatnich wyda­
rzeń uległ nastrojom zdenc. wowania, 
których nie podziela kieiownik bry­
tyjskiego ministerstwa spraw zagra­
nicznych.

M ow a Hitlera w  Monachium

Samobójstwo gen. Yague
Z a s t r z e l i ł  się w  w ię tie n iu

tych wiadom ości, gen. Y ague o - 
sadzony został w  więzieniu, gdzie 
pozostawiono mu rew olw er, któ­
rym  się zastrzelił. Aresztowanie 
jego miało nastąpić po w ygłosze­
niu antyw łoskiego przem ów ienia 
publicznego

G IBR ALTAR , 22. 5. W iadom ości 
z Hiszpanii narc.; io w ej potw ier­
dzają, że gen. Yague, jednorę­
ki dow ódca L ig ii Cudzoziem skiej, 
który w  pierw szych dniach w o j­
ny dom ow ej odegrał ważną rolę, 
popełn ił sam obójstwo. W edług

BERLIN, 22. 5. K anclerz H itler 
w ygłosił dzisiaj w M onachium  z 
okazji rozpoczęcia  budowy pierw ­
szej kolei podziem nej w Mona­
chium  przem ówienie okolicznoś­
ciow e, w którym m ów ił w yłącznie 
o budowach dokonujących  się za­
równo w Berlinie, jak  i w Mona­
chium. Jedyny ustęp, w którym 
dopatryw ać się można aluzyj po­
litycznych, jest ten, w którym mó­
w ił on o niepokoju, który budowa 
kolei podziem nej w yw ołać ma 
wśród ludności.

„Na tej lub innej ulicy, mówił kan 
cłerz, gdzie budowana będzie kolej 
podziemna, panować będzie pewne 

: zakłócenie spokoju, może w ciągu je­
dnego rokn, ale trzeba się z tym po-

400®  ah«?.dentlków
I )  s t ó p  J a s n e j  G o r u

odmówiło modlitwą za Polskę
CZĘSTOCH OW A, 22 5. W  nie­

dzielę przybyło na Jasną Górę 
pielgrzym ka akadem icka w ogó l­
nej liczbie 4.000 osób, reprezentu­
jąca  wszystkie wyższe uczelnie w  
Polsce.

Uczestnicy pielgrzym ki bezpo­
średnio z pociągów  udaw ali się nn 
Jasną Górę do cudow nej kaplicy 
M atki Bożej, gdzie przystępowali 
do Sakramentu Ołtarza. Po przy­
byciu  wszystkich pociągów  u for­
m ow ała się procesja w edług star­
szeństwa uniwersytetów', w  której 
uroczyście przeniesiono Votum 
akadem ickie z kaplicy Matki B o­
żej na Szczyt, gdzie po serdecz­
nym  powitaniu akadem ików  przez 
przeora o. M otyle w skiego, Mszę 
św. odpraw ił JE Ks. Biskup A nto­
ni Szlagowski, dożyw otni opiekun 
m łodzieży akadem ickiej. W  czasie 
Mzzy św. podniosłe kazanie w y ­
głosił ks. Przybylski z Poznania. 
N abożeństwo zakończono m odlit­
wą za Polskę i odśpiew aniem  „B o ­
gurodzicy".

Po przerwie obiadow ej uczestni 
cy  pielgrzym ki odpraw ili na w a­
łach klasztornych D rogę K rzyżo­
wą, a następnie odbyła się akade­
mia. Nabożeństwo m ajow e zakoń­
czyło uroczystość akadem icką na 
Jasnej Górze.

Należy podkreślić, że, jak  w  la­
tach poprzednich, tak i obecnie 
miasto Częstochowa b. serdecznie 
w itało przybyw ającą w  jego  m u­
ry  m łodzież akademicką. Całą o r ­
ganizację pielgrzym ki cechow ały 
sprawność i dyscyplina. Nastrój 
poważny i religijny udzielał się

licznym  osobom  ze starszego poko 
lenia, przybyłym^ na tę uroczy­
stość do Częstochowy. Po odno­
wieniu ślubów  akadem ickich i za­
czerpnięciu now ych  sił ducho­

w ych  na Jasnej Górze w  godzi­
nach w ieczornych m łodzież aka­
dem icka opuściła Częstochowę, że 
gnana serdecznie przez oo. Pauli­
nów  i m iejscow e społeczeństwo.

D w ie  k a ta s t r o fy  s a m o c h o d o w e
Autobus w io zą cy o d d zia ł P .P .W .

r u n ą ł  d o  r o w u

godzić, by mieć przez 500 albo i ty­
siąc lat spokój. (Ogólna wesołość). 
Wskazując dalej, ze nie wątpi on, że 
ludność Monachium pogodzi się z tym 
krótkim okresem czasu — ciągnął da­
lej kanclerz — przeżyliśmy już zresz­
tą coś podobnego, gdy budowany był 
dom sztuki niemieckiej. Trzeba było 
tani wznosić 1600 słupów betono­
wych. Było tam równie niespokojnie, 
jak to usłyszycie teraz i tutaj (weso­
łość). Nie jeden może potrząsał wów­
czas na początku głową, a dla nie­
których było to z pewnością niemiłe, 
lecz dzisiaj nie ma chyba Monachij- 
czyka, który nie byłby dumny ze 
swego domu niemieckiej sztuki (bu­
rzliwa owacje).

A . T. E. donosi, że H itler w mo­
wie swej nie wspom niał o sytua­
c ji europejskiej, wspom niał jed ­
nak m. in., że „gd y  pow staje ja ­
kieś zagadnienie przystępu lemy 
do jeg o  rozwiązania i przeprow a­
dzamy to rozwiązanie do końca". 
M inister spraw zagranicznych von 
R ibbentrop rów nież przyjećhał 
do M onachium  K anclerz H itler 
w raca ju tro  do Belina.

K R A K Ó W , 22. 5. W  niedzielę 
w  Dołudnie na szosie m iędzy K ra ­
kowem a W olą Justow ską na za­
kręcie kołoC ichego Kącika uległ 
katastrofie auiobus, którym  podą­
żał na strzelnicę oddział człon ­
ków  pocztow ego przysposobienia 
w ojskow ego.

W skutek niew yjaśnionej na ra ­
zie przyczyny sam ochód przew ró­
cił się, przygniatając część jadą­
cych  pocztow 'ców . Ofiarą w ypad ­
ku padło 10 osób, którym  z pom o­
cą pospieszyło krakow skie pogo­
tow ie ratunkowe. Ciężko ranni

zostali K rólikow ski B olesław  lat 
37, urzędnik pocztow y i Karaś 
Stanisław, listonosz. Nadto lże j­
sze obrażenia odniosło S urzędni­
ków  pocztow ych. M. in. jedna ko­
bieta 29-letnia urzędniczka pocz­
towa Olga W ydrówna.

K O łiO , 22. 5. Na szosie K olo —  
Som polno w  m iejscow ości Mostki 
wpadł do row u sam ochód ciężaro­
w y, naładowany drobiem  i nabia­
łem . Szofer sam ochodu wyszedł 
bez szwanku. Natomiast dw aj ro­
botnicy z obsługi doznali złamania 
jeden ręki, drugi nogi.

aby się pozbyć dymu 
i sadzy: kupić kuchenkę 
e l e k t r y c z n ą  na refy 
w Salonie Elektrowni 
M a r s z a ł k o w s k a  150

2  o s o b y  z a b i t e
T a k s ó w k a  r o z b iła  się o s łu p

WILNO, 22. 5. W dniu dzisiejszym 
około godz. 3.30 na ul. Anto kolskiej 
w Wilnie, przed domem nr. 125 w y­
darzyła się katastrofa samochodo­
wa. Mianowicie taksówka, prow a­
dzona przez szofera Mikołaja Krau- 
klisa, uderzył;; o shin telegraficzny 
i rozbiła się.

Pasażer Paweł W ojciechowski,

również szofer, poniósł snueró na 
miejscu, a jadąca z nim kelnerka 
Zofia Chociłowiczówna doznała tak 
ciężkich obrażeń że po paru godzi­
nach zmarła w szpitalu. Szofer Kran 
kfis jest ciężko rrnny. Przyczyną wy­
padku była nadmierna szybkość i 
nietrzeźwy stati kierowcy.

Posłowe Fta cii i Anglii
u min. Krofiy

PR A G A , 22. 5. Czeska agencja 
telegraficzna donosi: Prem ier H o- 
dża przyjął dzisiaj posła francu­
skiego de Lacroix i angielskiego 
Newtona. R ozm ow y te posiadały 
charakter in form acyjny i d oty ­
czy ły  w ysiłków  rządu czeskiego, 
zm ierzającego do pokojow ego roz 
wiązania sprawy narodow ościo­
wej.

Amb. lukasiewicz
u m in . B a n n e ta

PA R Y Ż, 22. 5. Minister Bonnet 
odbył w niedzielę rano długa roz­
m ow ę z ambasadorem R. P. w 

; Paryżu, p. Łukasiewiczem ,
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